
Chłopi spółdzielcy — umacniajcie i rozwijajcie Wasze zespołowe 
gospodarstwa, szykujcie się do siewów wiosennych, do walki o wyższe 

plony i wzrost spółdzielczej hodowli!

STALINOGROD. W realizacji zobowiązań przedzjaz. 
dowycli w stalowni Huty ,,Bobrek" poważne wyniki 
osiąga wraz ze swoją ZMP-owską brygada miody przo­
downik pracy, I-szy wytapiacz Jerzy Bieniek. Niedawno 
postanowił on, w celu utrzymania pieca martenowskle. 
go w stałej gotowości I zapewnieni* bezawaryjnego 
działania pracować pod hasłem: „Mój agregat świadczy 
o mnie".

Piec, który obsługuje młb« 
dzleżowa brygada Bieńka—to 
wielki, skomplikowany agre­
gat. którego utrzymanie w 
stałej gotowości wymaga cią­
głej. systematycznej konser­
wacji urządzeń, a w szcze­
gólności kontroli 1 szybkich 
napraw przelotów gazowych, 
sklepień 1 trzonu pieca.

„'Awarie — mówi Jerzy 
Bieniek — powstaJą najczę- 
śclel przez zaniedbywanie na 
pozór drobnych usterek. 
Weźmy np. niewielkie Deknię 
o!© sklepienia lub mała dziu­
rę w trzonie. Nlezllkwidowa 
nie tych usterek, spowoduje 
przv następnych wytopach co 
raz większe uszkodzenia 1 w 
konsekwencli często prowadzi 
do awarii. W celu uniknięcia 
tego przeprowadzamy raz w 
tygodniu, obok codziennych 
b'eżącvch napraw, dokładną 
kontrolę całego agregatu 
Wymaga to współpracy całe­
go zespołu 1 ona też lest wa­
runkiem pełnego wykorzysta­
nia możliwości produkcyj­
nych".

Tak pojęta troska o cenną 
własność socjalistyczną. Jaką 
stanowią urządzenia stalowni- 
cze, pozwala brygadzie Bleń-j 
ka osiągać coraz lepsze wyni­
ki pracy 1 zwiększać Ilość wy 
topów przyspieszonych bez 
szkody dla agregatu. Jego bry

Szerzej wykorzystać 
agitację poglądową w pracy 

masowo-politycznej
Jedną z ważniejszych metod naszej pracy masowo - poli­

tyczne! Jest agitacja poglądowa. Jest to jedna z najbar­
dziej sugestywnych, najbardziej masowych form pracy agi­
tacyjnej? ‘Dlatego też ważne jest jej właściwe stoso- 
wanie*

Wiele organizacji partyjnych naszego województwa nau­
czyło się już w dużym stopniu posługiwać agitacją poglą­
dową np. W' walce o socjalistyczną dyscyplinę pracy, o roz­
szerzenie i spopularyzowanie współzawodnictwa pracy. 
Różnorodność form agitacji poglądowej czyni ją Intere- 
sujacą, a przez to | popularną wśród załóg.

Wiele organizacji partyjnych słusznie używa agitacji 
wizualnej. Jako przystępnej metody wyjaśniania zadań 
gospodarczych 1 politycznych. Umiejętnie np. I z du­
żym powodzeniem prowadziły w kampanii skupu zboza 
agitację poglądową organizacje partyjne gminy Debrzno. 
Bogactwem form propagandy wizualnej — począwszy <’<i 
popularyzowania sylwetek przodujących chłopów, wydawa­
nia błyskawic, a skończywszy na wywieszaniu tablic z na­
zwiskami ociągających się w dostawach chłopów — po­
szczycić się może wiele komitetów gminnych w powiecie 
bytowskim. , , , .

Szczególne zadania przed agitacją poglądową stalą 
w dniach wzmożonego wysiłku ludzi pracy miast I wm 
nad realizacją zobowiązań na cześć li Zjazdu PZEh. 
Wielką rolę przeznacza się agitacji poglądowej w jak 
najszerszej popularyzacji wspaniałego programu działania 
partlj — zawartego w tezach przyjętych przez IX Ple- 
nU™ fdótąd. Jest ona Jednak przez wiele organizacji par­
tyjnych nie doceniana, wciąż jeszcze wykorzystywana w zbyt 
małvm stopniu, często nieumiejętnie, a przede wszystkim 
niesystematycznie. To jest powodem, że niejednokrotnie 
zamiast mobilizującej i żywej agitacil. oglądamy, jak to 
ma miejsce np. w browarze koszalińskim, nudne gabloty 
wystawowe, przed którymi nikt się nie zatrzymuje.
‘jak więc powinna być prowadzona agitacja wizualna, 

w Jakich formach najlepiej przemówi ona do robotników 
i chłopów, kiedy spełni ona swój cel — będzie żywa 1 mo- 
bl,FormCya są tutaj różnorodne. W' niektórych fabrykach, 
takich np. Jak Słupska Fabryka Mebli, urządzono aleje 
przodowników pracy — ludzi wyróżninlacych sle w realiza­
cji Czynu Prz.edzjazdowcgo. Niedobrze jest Jednak, że 
umieszczane pod portretami teksty ograniczają się do na­
zwisk I treści podjętych zobowiązań. W podpisie na­
leży zwrócić również uwagę na metodę pr’cv danego przo­
downika, na to, czym się szczególnie wyróżnił.

'Dokończenie no 2 slr.l

„Mój agregat świadczy o mnie“
Cenna inicjatywa wytapiacza Bieńka z Huty „Bobrek4,

gada, która zooowlązała się 
dla uczczen a II ZJazd-u PZPR 
wykonać 5 przyspieszonych 
wytopów stall, w pierwszych 
1Ó dniach hm. wykonała Już 
ponad to zobowiązanie jeden 
przyspieszony i Jeden szybko­
ściowy wytop stall 1 dała 
państwu 60 ton stall ponad 
zadania dekady.

Agregat obsługiwany przez 
brygadę Bieńka, dzięki do­
brej konserwacji, pracuje od 
przeszło dwóch miesięcy bez 
żadnych awarii 1 przerw, co 
umożliwia przekraczanie pla­
nów produkcyjnych nie tyl­
ko lego brygadzie, ale 1 ze­
społom pracującym na innych 
zmianach.

Przeciw remilitaryzacji Japonii

Depesze
z okazji X rocznicy podpisania 

radziecko-czechoslowackiego układu 
o przyjaźni, pomocy wzajemnej

i współpracy powojennej
MOSKWA. Podajemy tekst 

depesz wymienionych między 
mężami stanu Związku Ra­
dzieckiego i Republiki Czecho­
słowackiej w związku z 10

rocznicą podpisania układu 
o przyjaźni, pomocy wzajem­
nej i współpracy powojen­
nej.

Wojska amerykańskie budują w Japonii coraz to nowe 
bazy, wojskowe,'lotniska I poligony.

Remililaryzacja Japonii, odbudowa znienawidzonego przez 
narody Azji mllitaryzmu japońskiego, a co za tym idzie — 
stałe pogarszanie się warunków materialnych mas pracujących 
wywołują rosnący wciąż opór ludu japońskiego.

Nawet zatrudniona przez amerykańskie wojska okupacyjne 
15-tysięczna rzesza robotników japońskich wyraziła w strajku 
twe niezadowolenie z istniejącego stanu rzeczy.

Na zdjęciu: pikiety strajkowe ustawiają się przed amery­
kańskimi składami z materiałami wojennymi.

{Fot. — CAF)

1.300 tysięcy pracowników państwowych 
przerwało pracą! 

Ogólnokrajowy strajk we Włoszech
RZYM. O północy z 10 na 

11 grudnia zastrajkowało 
1.300 tysięcy pracowników 
państwowych w całych Wło­
szech dla poparcia wysunię­
tych 'żądań ekonomicznych 
1 na znak protestu przeciwko 
rządowemu projektowi ustawy, 
który zmierza do faktycznego 
odebrania pracownikom państ­
wowym prawa strajku. Spar.ąl! 
żowany został ruch kole Iowy, 
uległa przerwie komunikacja 
pocztowa, telegraficzna I tele­
foniczna. nieczynne 6ą szkoły 
średnie 1 powszechne. Zaprze­
stały również normalne! pracy 
szpitale państwowe, ogranicza 
|ąc się do najpilniejszych czyn 
ności. Poza kolejarzami, pocz­
towcami, pracownikami insty- 

i.tńcjl użyteczności. publlcz.n-J 
zastraikowa.il równjeż urzęęlni 
cy wszystkich ministerstw, per 
sonel przedsiębiorstw podle­
głych ministerstwu obrony na­
rodowej, urzędnicy skarbowi 
Ud.

Strajk ten proklamowany 
został no przeciąg 24 godzin 
przez, związki zawodowe róż­
nych kierunków polltycznw h, 
zarówno należących do Wł.> 
skiel Powszechnej Konfedera­
ci! Pracy jak | znajdujących 
się pod wpływami chrześcijan 
sklch demokratów 1 socjalde­
mokratów.

Pozostały bezskuteczne 7A- 
równo wszystkie apele rządu 
do pracowników państwowych, 
aby zrezygnowali ze strajku, 
jak i pogróżki zastosowania 
drastycznych sankcji. Jak do­
konania potrąceń z plac 1 wpl 
sania uczestników strajku na 
czarną listę.

Według doniesień z całych 
Włóch strajk przebiega w spo 
sób zorganizowany 1 pod zna­
kiem lednośc! akcji.

Na największych stacjach 
kolejowych, Jak np. Rzym, Me 
dlolan. Bolonia. Florencja, Tu 
ryn 1 Neapol, ruch pociągów 
ustał całkowicie. Do 6tollcy 
Włoch nie przybył żaden po- 
clyg. O całkowitym zahamowa 
nlu ruchu kolejowego dono­
szą również z Mediolanu, 
gdzie po przybyciu ostatniego 
pociągu z Rzymu dworzec o-\ 
pustoszał.

W Bolonii stoi na dworcu 
szereg pociągów. Niemal stu­
procentowy jest 6tralk poczto 
w’ców w Rzymie. Przerwała 
pracę ogromna część urzędni­
ków ministerstw.

Należy .podkreślić, że trzy 
główne wie. kle centrale zwląz 
kowe zapowiadają na najbliż­
szy wtorek 24-godzlnny strajk 
sześciu milionów robotników 
przemysłowych.

DO PREZYDENTA REPUBLIKI CZECHOSŁOWACKIEJ 
TOWARZYSZA ANTONINA ZAPOTOCKY*EGO

PRAGA

W dniu 10 rocznicy podpisania radziecko-ciechosłowackiego 
układu o przyjaźni, pomocy wzajemnej i współpracy powojennej 
proszę przyjąć, Towarzyszu Prezydencie, serdeczne pozdrowienia 
w imieniu Prezydium Rady Najwyższej Związku Socjalistycznych 
Republik Radzieckich i moim własnym.

Prezydium Rady Najwyższej ZSRR życzy norodowi czechosło­
wackiemu dalszych sukcesów w umocnieniu swego państwa lu­
dowo-demokratycznego, nieustannego rozwoju i rozkwitu za­
przyjaźnionej Czechosłowacji, utrwalenia przyjaźni radziecko- 
czechosłowackiej w interesie pokoju i bezpieczeństwa, między­
narodowego.

K. WOROSZYŁOW• * »

DO PRZEWODNICZĄCEGO RADY MINISTRÓW 
REPUBLIKI CZECHOSŁOWACKIEJ 
TOWARZYSZA VILEMA SIROKY EGO

PRAGA
Z okazji 10 rocznicy podpisania układu o przyjaźni, pomocy 

wzajemnej i współpracy powojennej między Związkiem Radziec­
kim a Republiką Czechosłowacką proszę Was, Towarzyszu Pre­
mierze, i Rząd Republiki Czechosłowackiej, przyjąć moje ser­
deczne pozdrowienia.

Ubiegłe 10 lat potwierdziły, że układ ten odpowiada żywot­
nym interesom naszych krajów, przyczyniając się do umocnienia 
pokoju i bezpieczeństwa w Europie. Znaczenie układu wzrasta 
szczególnie obecnie, gdy próby odrodzenia militaryzmu niemiec­
kiego wywołują uzasadniony niepokój wśród miłujących pokój 
narodów Europy.

Życzę bratniemu narodowi czechosłowackiemu 1 Wam osobi­
ście, dalszych sukcesów w dziele umocnienia i rozkwitu Ludowo- 
Demokratycznej Republiki Czechosłowackiej.

Niechaj krzepnie niewzruszona przyjaźń i współpraca Związku 
Radzieckiego i Republiki Czechosłowackiej dla dobra narodów 
naszych krajów, w interesie utrwalenia pokoju w Europie.

G. MALENKOW

* * «

DO PREZYDIUM RADY NAJWYŻSZEJ
ZWIĄZKU SOCJALISTYCZNYCH REPUBLIK RADZIECKICH 
TOWARZYSZA KLIMENTA JEFREMOWICZA WOROSZYŁOWA 

DO RADY MINISTRÓW
ZWIĄZKU SOCJALISTYCZNYCH REPUBLIK RADZIECKICH 
TOWARZYSZA
GEORGIJA MAKSYMILIANOWICZA MALENKOWA •

MOSKWA

SZANOWNI TOWARZYSZE I

W dniu, gdy cały naród czechosłowacki radośnie czci 10 rocz­
nicę podpisania radziecko-czechoslowackiego układu o przy­
jaźni, pomocy wzajemnej i współpracy powojennej, przyjmijcie 
nasze gorące życzenia i najserdeczniejsze pozdrowienia, jak 
również zapewnienie szczerej przyjaźni, wdzięczności i miłości 
narodu czechosłowackiego dla wielkiego narodu radzieckiego, 
niezłomnie kroczącego naprzód ku promiennym wyżynom ko­
munizmu.

Układ radziecko-czechosłowocki, podpisany 12 grudnia 1943 r. 
w Moskwie, jest przekonywającym wyrazem nowych w historii 
stosunków między narodami, stosunków opartych na konsekwent­
nym poszanowaniu niezawisłości i wzajemnych interesów. Układ 
ten, zawarty w duchu leninowsko-stolinowskiej polityki pokoju 
i przyjaźni między narodami, w myśl zasad internacjonalizmu 
proletariackiego, równouprawnienia i przyjaźni narodów, założył 
trwały fundament ścisłego sojuszu i braterskiej współpracy mię­
dzy narodami Czechosłowacji i Związku Radzieckiego oraz stał 
się doniosłym momentem nie tylko we wzajemnych stosunkoch 
radztecko-czechosłowackich, lecz również w historii naszej oi- 
czyzny. 1 J

Bezcenna, ofiarna pomoc Związku Radzieckiego przyniosła na­
szej ojczyźnie wyzwolenie z jarzma niewoli faszystowskiej. Z mi- 
łoscą i zachwytem witał naród czechosłowacki w swoim kraju 
okrytą chwałą Radziecką Armię-wyzwolicielkę. Wolność wywal­
czona dla nos przez Związek Radziecki - to prawdziwa wolność, 
dzięki której naród nasz mógł obrać nową w historii d ogę- 
drogę do szczęśliwej socjalistycznej przyszłości w wyzwolonej 
ojczyzme. Wspaniałomyślna bohaterska pomoc Związku Radzie­
ckiego, udzielana nam we wszystkich dziedzinach naszego budo­
wnictwa i bogate, niewyczerpane doświadczenia, jakie nam 
Zwigzek Radziecki tak chętnie i bezinteresownie przekazuje, przy- 
czyniły się do tego, że naród nasz mógł osiągnąć wielkie sukce­
sy w rozwoju ekonomiki i kultury oraz zapewnić nieustanne pod­
noszenie poziomu życia i dobrobytu wszystkich ludzi procy w na­
szym kraju.

Narody czeski i słowacki mogą obecnie zajmować się pokojo­
wą i twórczą pracą nad budownictwem socjalizmu w naszym 
kraju, albowiem sojusz i przyjaźń ze Związkiem Radzieckim oroz 
innymi krajami potężnego i niezwyciężonego obozu pokoju 
umacniają sytuację naszej ojczyzny na arenie międzynarodowej, 
gwarantują jej niezawisłość i bezpieczeństwo oraz dają jej 
pewność, że jut n gdy i w żadnej postaci nie powtórzy się tra­
gedia Monachium. Uporczywa i bohaterska walka Związku Ra­
dzieckiego o pokój i przyjaźń między narodami jest zarazem wal­
ką o szczęśliwą przyszłość naszego kraju. Dlatego naród nasz

(Dokończenie na 2 str.)

Na cześć Ii-go Zjazdu PZPR

Podpisanie planu 
wymiany kulturalnej 
między Polskę a Bułgarią

WARSZAWA. W dniach od 
3 do 8 bm. obradowała w War 
szawle Polsko-Bułgarska Ko- 
miska Mieszana dla opracowa­
nia planu realizacji uchwały 
umowy o współpracy kultural 
nc| na r. 1954.

Obrady toczyły się w serde­
czne! atmosferze.

Plan wymiany kulturalnej 
między obu krajami został pod 
pisany dnia 8 hm.

zastraikowa.il


Wyniki separatystycznej konferencji 
trzech mocarstw na Bermudach

MOSKWA. Dziennik „Prawda1* zamieszcza artykuł - 
pt. „Wyniki separatystycznej konferencji trzech mocarstw 
na Bermudach11.

strony nie chclell ujawnić 
swych prawdziwych zamiarów, 
a z drugiej strony usiłowali 
ukryć przed opinią publiczną 
rozbieżności, Jakie ich dzielą, 
mimo to pewne wiadomości o 
przebiegu rokowań przedosta- 
ly się na łamy dzienników 
amerykańskich 1 zachodnio­
europejskich, które wysłały 
aż 20Ó korespondentów na 
Jconferencję bermudzką.

Wiadomości te wraz z tym, 
co podaje komunikat ogłoszo- 
ny po konferencji bermudz- 
kiiej, dają możność zrekonstru 
owanla w ogólnych zarysach 
zasadniczych momentów o- 
brad.

Z komunikatu j z komen- 
tarzy prasy wynika, że na kon 
ferencjl bermudzlciej omawia-

Szerzej wykorzystać 
agitację poglądową w pracy 

masowo-politycznej 
(Dokończenie z 1 str.)

Naczelnym zadaniem każdej organizacji partyjnej 
w zakładzie pracy winna być walka o wykrywanie i peł­
ne wykorzystanie rezerw 1 możliwości produkcyjnych, 
walka ze wszystkim co hamuje wykonanie planów. Jednym 
z zadań, jest rozwijanie śmiałej 1 twórczej krytyki, któ­
ra może 1 powinna przyczynić się do usunięcia braków, 
do likwidacji przestojów, może 1 powinna pomóc w P°d. 
ciągnięciu się robotników pozostających w tyle, a napięt­
nować tych, którzy naruszają socjalistyczną dyscyplinę 
pracy.

Jedną z form krytyki skierowanej przeciw tym, którzy 
opóźniają wykonywanie planów jest wywieszanie tablic 
z nazwiskami 1 karykaturami niepoprawnych bumelan­
tów. Ten zwyczaj niestety, nle znalazł scble jeszcze stałe­
go miejsca w naszych zakładach pracy.

Formą agitacji poglądowej, natychmiast sygnalizującą 
o osiągnięciach I brakach — jest błyskawica.

Szeroką popularność zdobyły sobie błyskawice w 
FOM.ach 1 PGR-ach naszego województwa, pomagając 
wydatnie w usuwaniu niedociągnięć. Jednakże często spo­
tykanym błędem jest ograniczanie treści błyskawic dó 
wąsko ujętych zadań produkcyjnych, podczas gdy omawia­
jąc osiągnięcia produkcyjne, należy wskazać w jaki sposób 
przyczyniają się one do rozwoju naszego kraju, do stałe­
go wzrostu stopy życiowej mas pracujących, jak poma. 
gają likwidować trudności stojące przed nami w realizacji 
wytycznych IX Plenum, Jak przyczyniają się do umocnienia 
sił pokoju.

Błyskawice poza tym za mało jak dotąd zajmują się 
sprawamj bytowymi robotników 1 ich życiem kulturalnym.

Popularną formą agitacji wizualnej jest gazetka ścien­
na. Można ją spotkać na każdym prawie zakładzie pracy, 
Instytucji, w wielu PGR-ach, gminach i gromadach. 
Zbyt rzadko spełniają one jednak swoją rolę. Kolegium 
redakcyjne gazetki ściennej ułatwia sobie często pracę 
w ten sposób, że zamieszcza w niej ogólne artykuły wycię­
te z prasy codziennej, jak np. w większości koszalińskich 
zakładów pracy 1 Instytucji. Wypacza to Istotę zadań 
gazetki ściennej. Treść bowiem gazetki choć wlnna na. 
wiązywać do sytuacji w kraju, musi być przede wszyst­
kim ściśle związana z terenem, z zakładem pracy.

Nie zdobyła sobie Jeszcze należytego miejsca agitacja po­
glądowa na wsi. Organizacje partyjne w PGR-ach, spól. 
azlelniach produkcyjnych w małym jeszcze stopniu wyko­
rzystują ją w swej pracy. Jeszcze górze! jest pod tym 
względem na wsi o gospodarce indywidualnej. A prze­
cież agitacja poglądowa — plakaty, gabloty, wystawy — 
może i powinna odegrać poważną rolę w upowszechnia, 
niu wiedzy rolniczej. Agitacja poglądowa na wsi powin­
na się wydatnie przyczynić do zapoznania Indywidualnych 
chłopów z osiągnięciami naszych spółdzielni produkcyj­
nych, do wykazania im, że są one wyższą formą gospoda­
rowania.

Agitacja poglądowa na wsi powinna szeroko uwzględ­
niać zagadnienia umocnienia spójni między miastem 
a wsią, zacieśniania sojuszu robotniczo - chłopskiego.

Jeżeli chodzi o agitację w skali ogólnomlejsklej, to ma. 
my tutaj do zanotowania poważne osiągnięcia, szczególnie 
w Słupsku 1 Kołobrzegu. Wiele zakładów pracy w tych 
miastach słusznie wystawia na zewnątrz fabryk] lub w bar­
dziej ruchliwych punktach miasta tablice popularyzujące 
ludzi Czynu Przedzjazdowego, zobowiązania załóg fabrycz­
nych 1 poszczególnych pracowników. Często też — prak­
tykuje się to również w Białogardzie — załogt fabryczne 
podejmując jakieś specjalne zobowiązania, zapoznają z nl. 
m| mieszkańców swojego miasta wywleczeniem na ze­
wnątrz zakładu transparentu z odpowiednim tekstem ln- 
formacyjnym.

Niezadowalająca Jest natomiast zarówno w wymienio­
nych miastach jak i w samym Koszalinie sprawa plakatów 
1 napląów propagujących II Zjazd partii, popularyzują, 
cych wytyczne tez przedzjazdowych, mobilizujących ludzi 
pracy do pełnej realizacji Czynu Przedzjazdowego.

Trudno wyliczyć wszystkie znane 1 stosowane Już for­
my agitacji wizualnej. Trudno też omówić wszystkie bra­
ki 1 osiągnięcia na tym odcinku. O czym Jednakże trzeba 
na codzleń pamiętać? Najważniejsze — to przepojenie agi­
tacji poglądowej głęboką treścią polityczną. To bowiem 
głównie gwarantuje te| żywej formie agitacji Jej skutecz. 
ność i celność.' Gwarantuje, że stanie się ona ważnym 
czynnikiem podnoszenia poziomu politycznego najszerszych 
mas w duchu świadomego, pełnego odpowiedzialności ucze­
stnictwa w realizacji wskazań IX Plenum KC naszej 
partit

no przede wszystkim trzy na­
stępujące zagadnienia: po 
pierwsze, stosunek do propo­
zycji radzieckiej w sprawie 
zwołania konferencji mini­
strów spraw zagranicznych 
Stanów Zjednoczonych, W. 
Brytanii, Francji 1 ZSRR, — 
po drugie, losy tak zwanej 
..europejskiej wspólnoty ob­
ronnej", czyli „armii euro­
pejskiej" — po trzecie, pro­
blemy Dalekiego Wschodu.
- Przedstawiciele W. Bry­
tanii 1 Francji uważali że nie 
można odrzucić propozycji ra 
dzlecklej w sprawie zwołania 
konferencli ministrów spraw 
zagranicznych.

Natomiast przedstawiciele 
Stanów Zjednoczonych opono 
wali przeciwko przyjęciu tej 
propozycji przede wszystkim 
dlatego, że perspektywa, ure­
gulowania problemów europej 
skich grozi podważeniem ca­
łego systemu amerykańskich 
przygotowań wojennych w 
Europie. Jednakże prezydent 
Eisenhower 1 sekretarz 6tanu 
Dulles nie zdołali narzucić 
swego zdania przedstawicie­
lom W. Brytanii i Francji.

Na przebieg 1 wyniki roko­
wań bermudzklch — plsze da 
lej „Prawda" — wywarł prze 
możny wpływ fakt, że parla­
ment francuski dał w ostat­
nich dniach listopada Jawnie 
wyraz swemu negatywnemu 
stanowisku wobec projektu 
utworzenia „armii europej­
skiej", pozbawiafac tym sa­
mym przedstawiciel! Francji 
pełnomocnictw do podejmowa 
nla Jakichkolwiek decyzji w 
tej sprawie na konferencji ber 
mudzkiej.

Parlament francuski dał 
wyraźnie do zrozumienia, że 
woli, aby problem niemiecki 
uregulowany został w drodze 
rokowań czterostronnych, niż 
aby Niemcy były rozczłonko­
wane i aby odwetowa republl 
ka bońska została włączona 
do bloku atlantyckiego.

Jak podkreślają dzienniki

• 
zachodnio-europejskie, między 
przedstawicielami Stanów Zje­
dnoczonych a przedstawiciela­
mi Wielkiej Brytanii i Fran­
cji powstały znaczne różnice 
zdań co do oświadczenia rzą­
du radzieckiego, że zamierza 
poruszyć na konferencji czte­
rech mocarstw sprawę zwoła­
nia w najbliższym czasie kon­
ferencji pięciu mocarstw, tj. 
konferencji z udziałem Chiń­
skiej Republiki Ludowej, 
Przedstawiciele Stanów Zjed­
noczonych domagali się sta­
nowczo, aby postanowiono 
z góry, że wszelkie propozy­
cje tego rodzaju będą odrzu­
cone. Natomiast delegaci Wlel 
klej Brytanii 1 Francji nie 
chclell zajmować tak nieprze­
jednanego stanowiska w tej 
sprawie.

Jak dowodzi nader mglisty 
komunikat końcowy 1 |ak wy­
nika z licznych wypowiedzi 
korespondentów dzienników aa 
chodnlo • europejskich, szefo­
wie trzech rządów nie zdołali 
osiągnąć porozumienia w żad­
nej kwestii z wylątklem spra 
wy zwołania konferencji mini­
strów spraw zagranicznych 
czterech mocarstw. Brak poro­
zumienia co do najważniej­
szych zagadnień szefowie 
trzech rządów usiłowali skom­
pensować gołosłownymi de­
klaracjami o swiej solidarności. 
Komunikat lest pełen zapew­
nień na temat „zgody", „so­
lidarności" ltd. Jednakże te 
frazesy maskują Jedynie roz­
bieżności 1 głębokie sprzecz­
ności dzielące Stany Zjedno- 
czone, Wielką Brytanię i 
Francję.

Tak więc — plsze w zakoń­
czeniu „Prawda" — konferen- 
c|a bermudzka dowiodła raz 
leszcze, że żadne doniosłe za­
gadnienie międzynarodowe nie 
może być rozwiązane w sposób 
separatystvczny, a tym bar­
dziej przez narzucanie woli 
lednych państw innym pań­
stwom.

Z Ministerstwa 
Spraw Zagranicznych ZSRR

MOSKWA. Agencja TASS 
podaje:

Dnia 7 grudnia ambasador 
USA p. Ch. Bohlen odwiedził 
ministra Spraw Zagranicznych 
ZSRR W. M. Mołotowa 1 za­
komunikował mu, że prezydent 
Eisenhower wygłosi 8 grudnia 
w Zgromadzeniu Ogólnym NZ 
przemówienie poświęcone spra 
wla zbrojeń atomowych. Po­
wołując się na polecenie swe­
go rządu, ambasador prosił o 
zwrócenie uwagi na propozy­
cje, Jakie zawarte będą w prze 
mówieniu prezydenta USA.

Dziękując ambasadorowi za 
informację, W. M. Mołotow 
oświadczył, że zagadnienie 
bron, atomowej Jest niezwykle 
ważnym problemem j że rząd 
radziecki ustosunkuje się do 
przemówienia prezydenta USA 
w te| sprawie z całą powagą, 
Jak to czynił również poprzed­
nio w podobnych wypadkach.

Dnia 9 grudnia w liście za­
adresowanym do W. M. Mote­
tową p. Ch. Bohlen przesłał

O NOWY JORK.

Według danych ministerstwa 
pracy USA, liczba zatrudnionych 
we wszystkich gałęziach gospo­
darki narodowej (poza rolnictwem) 
zmniejszyła się w ciągu listopada 
o 370 tysięcy osób.

• LONDYN.

Ogólnokrajowy Związek Zawo­
dowy Kolejarzy, liczący około 400 
tysięcy członków, zapowiedział 
strajk na przyszłą niedzielę.

• OSLO.

Jak wynika z doniesień norwe­
skiej agencji telegraficznej, po­
licja aresztowała trzech Norwe­
gów, którzy rozrzucali ulotki pod­
czas uroczystości wręczenia na­
grody Nobla generałowi Mar- 
schallowi.

wyjątki ze wspomnianego prze 
mówienia prezydenta Eisen­
howera.

Dalsze sukcesy 
Wietnamskiej 
Armii Ludowej

PEKIN, Agencja Slnhua, 
powołując się na Wietnamską 
Agencję Telegraficzną donosi, 
że oddziały Armii Ludowej 
zajęły francuski fort Glaloc, 
położony w odległości 60 km 
na wschód od Hanol. W czasie 
walk, które toczyły się dnia 
5 grudnia, wolska francuskie 
poniosły ciężkie straty. Do­
wódca fortu kapitan Camus 
zginał, a Jego zastępca Ader, 
dostał się do niewoli. Wzięto 
wielu leńców oraz zdobyto 8 
czołgów, Jak również znaczną 
Ilość innej broni..

12 grudnia br. zameldo­
wała nam o wykonaniu 
rocznego planu produkcji za­
łoga Jednego z naszych czoło­
wych zakładów, Fabryki Textu 
ry w Tarnówce, pow. Złotów. 
Zakład ten realizował od po­
czątku br. rytmicznie swoje 
planowe zadania dzięki czemu 
przekraczaj również podejmo­
wane zobowiązania produkcyj 
ne.

Dla uczczenia II Zjazdu par 
tli załoga Fabryki Tektury po 
stanowiła dać krajowi do koń­
ca roku kilkadziesiąt ton tektu 
ry ponad plan. Zobowiązanie 
to realizuje pomyślnie. Świad­
czy o tym wykonanie planu I 
dekady grudnia w 115 proc.

* ♦ *

Wysoko przekroczyła plan 1 
dekady grudnia zaloea TOR w 
Słupsku uzyskując 160 proc, 
planu. Na wyróżnienie w tym 
okresie zasłużyli: pracownik 
działu montażu silników, tow. 
Janeslak, który osiągnął 205

proc, normy, Leonard Mlckle- 
wleź z działu ciągników KB — 
215 proc, normy 1 Piotr Kara 
źnlewlcz. dział „Ursusa" 190 
proc, normy.

* • •
Dobry wynik osiągnęła za­

łoga spółdzielni pracy „Słu- 
pianka". Przekroczyła ona 
plan dekadowy o 1,3 proc. Do 
uzyskania tego wyniku przy­
czyniły się gwłaszcza takie pra 
cownlce Jak Helena Gorczyca, 
pracująca przy produkcji ee-y| 
nej 1 uzyskująca 296 proc, nor 
my oraz Bronisława Zielińska 
— 145 proc, normy.

• * * ~

Nie wykonały planu I deka­
dy grudnia: Słupska Fabryka 
Narzędzi Rolniczych 1 Słup­
skie Fabryki Mebli... Wynika 
z tego, że podjęte przez obyd­
wa zakłady w Czynie Przedzja 
zdowym zobowiązania nie są 
realizowane. Należy więc za­
brać się energicznie do wy 
konania. 01)

Depesze 
z okazji X rocznicy podpisania 

radziecko-czechoslowackiego układu
(Dokończenie z 1-ej str.) 

w walce tej stoi niezachwianie u boku narodu radzieckiego I z 
całą mocą popiera jego wysiłki zmierzające do złagodzenia na­
pięcia międzynarodowego i pokojowego uregulowania wszystkich 
spornych kwestii międzynarodowych.

Dziś, w pamiętnym dniu 10 rocznicy podpisania radziecko- 
czechosłowackiego układu o przyjaźni, pomocy wzajemnej 1 
współpracy powojennej, cały naród czechosłowacki znowu z 
wdzięcznością i miłością uzmysławia sobie, co oznaczał dla niego 
ten układ w przeszłości I uświadamia sobie również jego wiel­
kie znaczenie dla swej przyszłości. Przyjaźń i sojusz ze Związkiem 
Radzieckim są podstawą niezawisłości, bezpieczeństwa, pokoju, 
szczęścia i rozkwitu naszej ojczyzny.

Niech żyje niewzruszona przyjaźń i sojusz narodów radzie­
ckiego I czechosłowackiego!

Niech żyje i niechaj staje się coraz potężniejszy okryty 
chwałą Związek Radziecki, niech żyje i rozkwita niezwyciężo­
ny, bohaterski naród radziecki I

A. ZAPOTOCKY 
PREZYDENT REPUBLIKI CZECHOSŁOWACKIEJ 

V. SIROKY
PREMIER RZĄDU REPUBLIKI CZECHOSŁOWACKIEJ 

ł-1. Praga, 12 grudnia 1953 r.
* * *

DO MINISTRA SPRAW ZAGRANICZNYCH 
REPUBLIKI CZECHOSŁOWACKIE!
TOWARZYSZA VACLAVA DAVIDA

PRAGA
Proszę przyjąć, Towarzyszu Ministrze, moje serdeczne pozdro­

wienia z okazji 10 rocznicy podpisania układu o przyjaźni, po­
mocy wzajemnej i współpracy powojennej między Związkiem 
Radzieckim a Republiką Czechosłowacką.

Niech mi wolno będzie wyrazić niezłomne przekonanie, że 
braterska przyjaźń i ścisła współpraca między Czechosłowacją a 
Związkiem Radzieckim będą również nadal trwale służyć intere­
som naszych narodów i zarazem sprawie umocnienia bezpie­
czeństwa Europy i utrwalenia pokoju na całym świecie.

W. MOŁOTOW
• * *

DO SZANOWNEGO TOWARZYSZA 
WIACZESŁAWA MICHAJŁOWICZA MOŁOTOWA 
PIERWSZEGO ZASTĘPCY PRZEWODNICZĄCEGO 
RADY MINISTRÓW ZSRR
I MINISTRA SPRAW ZAGRANICZNYCH ZSRR 

MOSKWA 
SZANOWNY TOWARZYSZU MINISTRZE!

Niech mi wolno będzie z okazji 10 rocznicy podpisania cze- 
chosłowacko-radzieckiego układu o przyjaźni, pomocy wzajemnej 
I współpracy powojennej przesłać Wam gorące i serdeczne po­
zdrowienia. Podpisanie czechosłowaeko-radzieckiego układu 
sojuszniczego 12 grudnia 1943 roku w Moskwie było wyrazem 
najgłębszych uczuć przyjaźni i braterskiej solidarności, jakie 
naród nasz już od czasu zwycięstwa Wielkiej Październi­
kowej Rewolucji Socjalistycznej żywił dla narodu radzieckiego i 
które jeszcze bardziej się pogłębiły w okresie drugiej wojny świa­
towej, gdy naród nasz cierpiał pod butem okupantów faszystow­
skich I z niezachwianą nadzieją w sercu oczekiwał pomocy 
I wyzwolenia, jakie mogła mu przynieść jedynie zwycięska ofen­
sywa okrytej chwałą Armii Radzieckiej. Po wyzwoleniu przyjaźń 
i sojusz ze Związkiem Radzieckim stały się podstawową zasadą 
polityki zagranicznej nowej Ludowo-Demokratycznej Republiki 
Czechosłowackiej. Ojczyzna nasza w całej swojej działalności w 
dziedzinie polityki zagranicznej może całkowicie i niezawodnie 
opierać się na przyjaźni i sojuszu ze Związkiem Radzieckim. 
Naród czechosłowacki zdaje sobie jasno sprawę, że przyjaźń I 
sojusz zo Związkiem Radzieckim są najpewniejszą gwarancją 
jego szczęśliwej socjalistycznej przyszłości i dlatego przyjaźni tej 
i sojuszu będzie zawsze strzegł jako najdroższej zdobyczy uzyska­
nej w latach ciężkich prób i cierpień. Czechosłowacja zawsze 
będzie stała wiernie u boku Związku Radzieckiego, walczącego 
niestrudzenie o zachowanie największego skarbu całej ludzkości 
- trwałego, demokratycznego pokoju - w drodze pokojowego 
rozwiązania wszystkich spornych problemów międzynarodowych 
i usunięcia groźby nowej wojny światowej.

Niech żyje wieczysta przyjaźń czechoslowacko-radzieckal 
Niech żyje niezwyciężony obóz pokoju, niezawodnie i 

pewnie kierowany przez wielki Związek Radziecki!

VACLAV DAYID 
MINISTER SPRAW ZAGRANICZNYCH 
REPUBLIKI CZECHOSŁOWACKIEJ

Coraz więcej zakładów melduje 
przedterminowe wykonanie 

planów rocznychWynik! separatystycznej 
konferencji ęzefów rządów 
Stanów Zjednoczonych, W. 
Brytan1!! | Francji oraz ich 
ministrów spraw zagranicz­
nych. która odbyła się kilka 
dni temu na Bermudach — 
plsze m. ln. „Prawda" — są 
szeroko omawiane przez Dra­
gę wielu państw. Dziennik! 
podkreślają niemal Jedno­
myślnie. że konferencja ta nie 
dała takich wyników, na, Ja­
kie llczylf fei organizatorzy, 
oraz że ujawniła ona Jeszcze 
wyraźniej głębokie sprzeczno 
ści dzielące główne kraje ka­
pitalistyczne.

Obrady separatystycznej 
konferencji! trzech mocarstw 
były całkowlole tajne, ponie­
waż Jej uczestnicy z jednej

Zawarcie układu 
handlowego 
między NRD a Francją

BERLIN. Jak donos! agen­
cja ADN, 9 grudnia br. nodpl- 
sano w Berlinie układ handlo­
wy 1 płatniczy na 1954 r. mię­
dzy Francją a Niemiecką Re­
publiką Demokratyczna na o- 
ogólną sumę 8,3 miliona dola­
rów.

Francja eksportować będzie 
do Niemieckiej Republiki De- 
mokratycznel owoce, kawę, 
kakao, olej, wino, wełnę, tka­
niny wełniane, chemikalia, wy­
roby walcowane 1 Inne towary.

Niemiecką Republika Demo­
kratyczna dostarczać będzie 
Francji wyrobów przemysłu 
budowy maszyn, wyrobów me­
chaniki 1 optyki precyzyjnej, 
chemikaliów, instrumentów mu 
zycznych, motocykli, wyrobów 
szklanych i ceramicznych, 
książek 1 czasopism ltd.

Obie strony postanowiły 
przeprowadzić w roku 1954 
rokowania w sprawie rozsze­
rzenia tego układu handlowe­
go.



Ujawniamy rezerwy produkcyjne wSłupsku

WŁOCHY... Bogaty, o starej 
kulturze kraj. Cytryny i po­
marańcze, winogrona, oliw­

ki, piękna, urodzajna ziemia 
i...skrajna nędza chłopów.

Feudalno-kapitalistyczny wy­
zysk, dzierżawa ziemi za połowę 
plonów, zacofana gospodarka, 
wywłaszczanie tzw. potowników 
z ziemi, wreszcie skutki planu 
Marshalla doprowadziły do nie­
słychanej nędzy.

Doić powiedzieć, ie 3,1 proc, 
właścicieli ziemskich posiada 60 
procent powierzchni gruntów, że 
2.500 tys. rodzin chłopskich nie 
posiada w ogóle ziemi, a 2.500 
tys. chłopów włoskich posiada za­
ledwie 0,6 ha na rodzinę.

We Włoszech istnieje najwięk­
sza w Europie koncentracja wła­
sności ziemskiej i np. na połu­
dniu Włoch znajduję się wielkie 
latyfundia sięgajęce do 15 i 20 
tys. ha.

Olbrzymie połacie ziemi leżę 
odłogiem i stanowię teren obszar- 
niczych polowań. W rolniczym 
Agro Romano uprawianych jest 
poniżej jednej dziesiętej grun­
tów. O stanie zacofania gospo­
darki rolnej świadczy fakt, że np. 
w południowych Włoszech 1 trak­
tor przypada na 835 ha ziemi. 
(„Problem riforma fondiara" - 
Milano 1951 r.j.

Od 1938 do 1950 r. zużycie na­
wozów sztucznych zmniejszyło się 
o 30 proc. Włochy należę do kra­
jów europejskich zuźywajęcych 
najmniejszę ilość nawozów sztucz­
nych; przy tym ceny nawozów 
sę niezmiernie wysokie. Trust 
„Montecatini" posiadajęcy mono­
pol na produkcję nawozów 
sztucznych, w dążeniu do utrzyma 
nia wysokich cen ogranicza ich 
produkcję, uzyskujęc, jak piszc 
„Unita", 40 proc, zysku ze sprze­
daży siarczanu amonu.

Dyktat amerykańskich mono­
poli w polityce wewnętrznej 
Włoch spowodował, że Włochy 
np. znane na całym świecie z 
eksportu makaronu, muszę go... 
importować z USA. Eksport z 
USA niepotrzebnych Włochom 
produktów rolnych, a przez to 
wypieranie producentów włoskich 
z rynku wewnętrznego i zagra­
nicznego, znacznie pogorszyły i 
tak już katastrofalny stan rolnic­
twa Włoch. W 1949 roku np. 
Włochy importowały z USA 
136.700 kwintali mleka w proszku, 
w tym samym roku Włochy - 
wielki niegdyś eksporter oliwy - 
importowały 540.000 kwintali oli­
wy oraz 60.000 kwintali jaj.

Dla utrzymania cen rynkowych 
monopoliści niszczę poważną 
ilość wina, warzyw, zmn'*j:zn się 
obszar zasiewów. r,’;z.zv sady.

Co robić z odpadami okleiny?

W pierwszych miesięcach 1950 r. 
np. odesłano do magazynów 
10.009 kwintali oliwy, a w tym 
samym czasie importowano 
10.800 kwintali oliwy amerykań­
skiej.

Rząd włoski, który na bezpo­
średnie wydatki wojenne wydaje 
według niepełnych danych 30 
procent budżetu państwowego, 
redukuje stale wydatki na po­
trzeby rolnictwa. I tak, jeśli w la­
tach 1949-1950 wydatki na po­
moc rolnictwu stanowiły 2,66 pro­
cent oqólnej sumy wydatków, to 
już w latach 1951-1952 wynosiły 
tylko 1,82 proc.

Jeszcze kilka cyfr: Jak podaje 
..Aminario dell agricoultura ita- 
liane”, ceny ziemi wzrosty od 
30 do 60 proc., a system podat­
kowy spada lałym swoim cięża­
rem na małorolne chłopstwo. I 
tak np. jeśli właściciel 2,70 ha 
ziemi płaci 9.600 lirów podatku 
od 1 ha, to właściciel 450 ha 
zaledwie ponad 2 tys. lirów od 
1 ha.

Warunki mieszkaniowe chłopów 
włoskich sę trudne do opisania. 
Dość powiedzieć, że pod miastem 
Matera około 20 tys. chłopów 
wraz z bydłem zamieszkuje w no­
rach wybitych w skałach Sassi. 
Śmiertelność szczególnie wśród 
dzieci jest olbrzymia, a co 30 
mieszkaniec jaskini choruje na 
jaglicę.

Wzrasta więc I szerzy się opór 
Chłopstwa włoskiego przeciwko 
polityce burżuazyjnego rzędu. 
Dowodem wzrastającej świado- 
mości chłopów włoskich był m. 
in. 36-dniowy strajk 2 milionów 
robotników rolnych w maju i 
czerwcu 1949 loku. Ta zdecydo­
wana walka mas pracujących 
wsi, która zakończyła się uzyska­
niem wielu ustępstw ze strony ob­
szarników, obudziła chłopów wło­
skich do rewolucyjnej walki o re­
formę rolnę. 15 tys. bezrolnych 
parobków i chłopów zajęto w Ka- 
labrii 6 tys. ha odłogów.

Potężna fala walki o ziemię ob- 
szarniczę objęła całe Włochy: 
Palermo, Cantazaro, Salerno, A- 
pulia, Lucania, Kalabria, a w o- 
statnich dniach października br. 
w pobliżu Nisceni prowincji Cal- 
ta-mise sto kilka tysięcy chłopów 
sycylijskich zajęło ziemię obszar- 
niczę.

Pewien chłop z prowincji Moli- 
se, który zajęł wraz z innymi zie­
mię miejscowego obszarnika, po­
wiedział: „Zajmujemy ziemię dla 
całego narodu".

Pod włoskim niebem, którego 
piękno przesłania gwiaździsta fla- 
g- Uf A, nie ma ziemi dla chło­
pcy;. Biorę ję więc sami.

I. BOROWSKA

ne zużycie surowca. Częścio­
wym rozwiązaniem tej sprawy 
będzie uruchomienie specjal­
nych stanowisk roboczych, 
praculących wyłącznie na od­
padach. Robotnicy zatrudnie­
ni tutal produkować będą 
m. ln. fryzy dla innych zakła­
dów pracy.

Co Jednakże zrobić z odoa- 
dami okleiny, lak Je wykorzy­
stać do produkcji ubocznej, 
na to pytanie nie umiemy so­
bie Jeszcze odpowiedzieć. Mo­
że towarzysze z bratnich lub 
pokrewnych gałęzi przemysłu 
zastanowią się 1 pomogą nam 
ten problem rozwiązać?

Odpadów jest u nas mnó­
stwo. Możemy z nich szyć u- 
branka dziecięce, narciarki, rę 
kawlczkj ltp. — stwierdził ob. 
Dymitrow ze spółdzielni pracy 
„Słuplanka". — Dotychczas 
tych rzeczy' nie produkowa­
liśmy, mimo niezadowolenia 
mieszkańców Słupska, gdyż 
Związek Branżowy nie składał 
u nas odpowiednich zamówień, 
na podstawie których pracu­
jemy.

Dla szybkiej poprawy tego 
stanu rzeczy, konieczne Jest 
więc zwrócenie większe) niż 
dotychczas uwagi ze strony 
Związku na zagadnienie roz­
szerzenia asortymentu dla na­
szych najmłodszych odbior­
ców.

Partia oczekuje od nas lep-

Szkoła Metalowa) I tow. Kldo 
(Koszal. Zakł. Doskonalenia 
Rzemiosła).

Niewątpliwie j Inn] uczest­
nicy narady mieli cenne uwa 
gl. z którymi powinni sle po­
dzielić z redakcją, a wnioski 
z narady przedyskutować w 
swoich zakładach pracy. Dy­
skusja na temat ujawniania 
rezerw trwa bowiem nadal, 
ł-amy naszej gazety otwarte 
są dla wszystkich, którzy swo. 
Ją pracą przyczyniała sle do 
reallzacli wskazań IX Plenum 
KC PZPR.

Pytanie tow. Rosińskiego 
nie pozostanie na pewno bez 
odpowiedzi. Tysiące ludzi ca­
łego kraju zastanawia się, co 
zrobić, aby przyczynić się do 
realizacji programu partii, do 
przyspieszenia podniesienia 
stopy życiowej szerokich mas 
pracujących.

Troska o lepszą pracę, a 
tym samym o lepsze życie, ce­
chowała wystąpienia wszyst­
kich dyskutantów ną naradzie 
poświęconej ujawnieniu re. 
zerw produkcyjnych ośrodka 
przemysłowego jakim Jest 
Słupsk. Część tych rezerw zo-

techn.zzny Fabryki Cukrów 
„romorzanka" wiem, że mo. 
żllwości takie u nas Istnieją: 
zakład nasz, podobnie Jak In­
ne zakłady Słupska, posiada 
duże rezerwy produkcyjne, 
które chcemy w myśl wskazań 
IX Plenir . uruchomić; kilka 
lat temu produkowaliśmy rocz 
nie'tyle cukierków, ile obec­
nie produkujemy miesięcznie. 
Podnieśliśmy trzykrotnie wy­
dajność pracv, ale możemy Ją 
Jeszcze znacznie zwiększyć.

Jedną z dróg do zwiększ", 
nia wydajności pracy, Jeet. nie 
sto owane u nas dotychczas 
s kolenie załogi. Już w naj­
bliższym czasie utworzymy dla 
robotników zatrudnionych bez 
oośnednlo w produkcji — szko 
lenfe nrzywarsztatowe, a dla 
za’og| zawljalnl cukierków — 
szkoły stachanowskle. Dzięki 
temu zapoznamy całą załogę 
z procesem technologicznym 
produkcji, co pozwoli zmniej­
szyć Ilość odpadów 1 pod­
nieść Jakość wyrobów.

Istnieją u nas duże możliwo 
ścl wprpwadzenla do produk­

cji małej 1 dużej mechanlza. 
cjl. Dotychczas np. krojenie 
„krówek", wlewanie 1 wyle­
wanie syropu odbywa elę ręcz­
nie. Obecnie nasi racjonali­
zatorzy pracują nad projekta. 
ml mechanicznego krojenia cu 
klerków oraz zmechanizowa­
nia innych czynności ręcz­
nych.

Sporo prac Jest Jeszcze u 
nas nleznormowanych, Jak np. 
praca pakowaczy. Jest to dal­
sza rezerwa, uruchomienie któ 
rej przyczyni się do dalszego 
wzrostu wydajności pracy. 
Albo takie zagadnienia Jak so­
cjalistyczne współzawodnictwo 
pracy — naszym błędem Jest 
ograniczona lego tematyka. 
Dotychczas współzawodnictwo 
nie uwzględniało oszczędno­
ści, Jakości, składania wnio­
sków racjonalizatorskich ltp.

Dopiero IX Plenum wyka­
zało nam wyraźnie nasze bra­
ki. Jesteśmy w toku usuwa­
nia Ich. Rozumiemy bowiem 
dobrze, że zbyt na wyrouy 
cukiernicze będzie coraz więk­
szy; zakładaja to nrzecleż rów­
nież tezy na II Zjazd PZPR.

szego niż dotychczas zaopa­
trzenia ludzi pracy w obuwie, 
wypełnimy to Je| żądanie, po­
przez realizację zobowiązań, 
podjętych na cześć II Zjazdu.

Szewcy 1 kamasznlcy słup­
scy zwiększą produkcję obu 
wla dziecięcego do 400 par 
miesięcznie, przy czym 20 par 
produkować będą wyłącznie z 
odpadów. Rozpoczną również 
produkcję nowego modelu obu 
wla damskiego, składającego 
się a 78 kawałków.

— Rozszerzymy również 
znaczni© sieć punktów usługo­
wych, zapewnił ob. Słowiński. 
Sześciu szewców, zorganizo­
wanych w specjalnym punkcie 
„miarowym" produkować bę­
dzie wyłącznie duże i małe 
rozmiary obuwia.

Słupskie Fabryk] Mebli zu­
żywają znaczną część odpa­
dów drzewnych do produkcji 
płyt pustakowych, wchodzą­
cych do produkcji szaf; część 
z nich przekazują Szkole Prze 
myslu Drzewnego; to Jednak 
nie rozwiązuje zagadnienia. 
Pozostałe Jeszcze sporą Ilość 
odpadów, np. z tarcicy Igla­
stej, której szkoda używać do 
wyrobu płyt pustakowych.

Zastanawialiśmy się, co z 
nimi zrobić — mówił w dy­
skusji, tow. Kazimierz Rosiń­
ski, technik biura fabrykacji 
SFM. IX Plenum kładzie 
szczególny nacisk na zwiększę 
nie oszczędności 1 maksymal-

stety, nie został on przez wla. 
dze nadrzędne dotychczas za­
twierdzony. A przecież z na­
szych doświadczeń, które Już 
w praktyce zdały egzamin, 
mogłyby skorzystać Inne bra­
tnie spółdzielnie wytwórcze 
naszego województwa.

Aby rozszerzyć ) pogłębić 
ruch racjonalizatorstwa pracy 
postanowiliśmy uruchomić dla 
naszych 7 brygad robotnlczo- 
Inżynleryjnych szkolenie poli­
techniczne, szeroko stosowane 
w ZSRR, chodzi nam bowiem o 
to, aby nasi racjonalizatorzy 
nie byli specjalistami wyłącz­
nie Jedne) dziedziny, lecz kil­
ku.

Na cześć II Zjazdu partii 
podjęliśmy zobowiązania war­
tości 1.200 tys. złotych. M.ln. 
produkować będziemy seryj. 
nie, wg modelu opracowanego 
przez tow. Firka ecyżorykl.

Możemy produkować więcej konfekcji i obuwia 
dziecięcego

Tow. tow.: Firek i Kar­
czewski ze spółdzielni pracy 
„Automat" wykazali, w Jaki 
sposób, zastępując pełnowar­
tościowy surowiec odpadami, 
nie obniżyć Jakość) produkcji. 
Do produkcji wag ciężkich 
wszelkiego rodzaju — mówił 
tow. Firek — wykorzystujemy 
odpady metalowe Słupskiej 
Fabryki Narzędzi Rolniczych. 
Stanowią one duży procent na 
szych dostaw surowcowych. 
Chcemy Jcd.nak, po opracowa­
niu odpowiednich wniosków 
racjonalizatorskich, oprzeć się 
wyłącznie na produkcji z od­
padów, nie obniżając oczywlś. 
cle Jakości naszych wag.

Myślimy nad tym od daw­
na — uzupełnił wypowiedź ko 
legi tow. Karczewski. — 
Wspólnie z Markowskim zło­
żyłem leszcze w 1951 roku 
wniosek nowatorski w oprawię 
produkowania wag wyłącznie 
z odpadów metalowych. Nle-

Pod włoskim niebem 
nie ma dla chłopów ziemi

stała już ujawniona. Poszuki­
wania pójdą niewątpliwie da 
lej; są zakłady, które jeszcze 
nie przystąpiły do pracy po no 
wemu. W dyskusji przedzja- 
zdowel winny znaleźć odbicie 
nie tylko perspektywy rozwo­
jowe naszego przemysłu, nie 
tylko sprawy łatwe do prze­
prowadzenia, ale i sprawy, 
których realizacja bcdzle wy­
magała dużego wysiłku. Za. 
den bowiem trud nie jest za 
duży, jeśli celem Jefo Jest — 
przyśpieszenie wzrostu stopy 
życiowej mas pracujących.

IRgNA LUBOJANSKA

Drugi Zjazd naszej partii poprzedzany jest twór- 
czym poszukiwaniem rezerw produkcyjnych przez ma­
sy pracujące Ziemi Koszalińskiej. Ostatnio, odbywają 
się w powiatach woj. koszalińskiego narady robocze pod 
nazwą: „Szukamy rezerw produkcyjnych w świetle 
uchwał IX Plenum", organizowane z inicjatywy redak­
cji „Głosu Koszalińskiego".

Jedna z takich narad odbyła się 4 grudnia br. 
w Słupsku. Wzięli w niej udział czołowi przodownicy 
pracy, racjonalizatorzy, techn icy i inżynierowie, przodu­
jący rzemieślnicy, sprzedawcy, uczniowie ltp. reprezen­
tujący zakłady produkcyjne, spółdzielnie pracy, MHD, 
PSS I szkoły zawodowe.

Narada stała się początkiem zakrojonej na szeroką 
skalę pracy, ujawniającej nowe, ogromne możliwości 
zużycia odpadów, wprowadzenia nowoczesnych metod 
produkcji, rozszerzenia asortymentu, lepszego rozmiesz­
czenia punktów usługowych i sklepów. Na ten temat 
zabierało głos 11 dyskutantów, którzy wystąpili z kon­
kretnym) wnioskami, odnośnie ulepszenia pracy, a czę­
stokroć całkowitej zmiany procesu technologicznego.

Z zebrań sprawozdawczo-wyborczych 
organizacji partyjnych w powiecie drawskim

W walce o rozwój 
spółdzielczej gospodarki
Zgromadzeni na sprawo­

zdawczo-wyborczym zebraniu 
organizacji partyjnei w Nęt- 
nle (pow. Drawsko) członko­
wie i kandydaci partu oma 
wlali swe zadania w świetle 
wytycznych IX Plenum KC, 
podelmowal! zbiorowe 1 Indy­
widualne zobowiązania.

Dużo słów krytyk] | samo­
krytyki skierowano pod adre­
sem zarządu spółdzielni 1 or- 
ganlzacli party|ne| za nie 
zwrócenie uwagi na słabą dy­
scyplinę pracy w spółdzielni. 
Zbyt często w ciągu roku zda­
rzały się wypadki nie wycho. 
dzenla do pracy spółdzielców, 
a w szczególności Ich żon 1 
rodzin. Organizacja partyjna 
nie potrafiła prowadzić 
wśród spółdzielców odpowled 
nie) pracy polltyczno-uśwta 
damlającel 1 nie mobilizowała 
Ich do przestrzegania w peł­
ni spółdzielcze) dyscypliny. 
Gdyby była u nas lepsza dy­
scyplina — mówił tow. St. 
Stawarsk) — gdyby wszyscy 
wychodzili do pracy tak Jak 
trzeba, to moglibyśmy w po­
rę przeprowadzić nawożenie, 
orki czy siewy, przez co na 
pewno uzyskalibyśmy wyższe 
plony, no 1 wyższa byłaby 
dniówka obrachunkowa 1 lesz­
cze więcej wzrosłyby nasze 
dochody, a także więcej mogli, 
byśmy odstawić dla państwa. 
Dlatego Już teraz musimy pil 
nować tej.sprawy, także | dla­
tego. że na nasza pracę patrzą 
gospodarze Indywidualni.

Na zebraniu towarzysze do­
szli do wniosku, że tak powyż­
szy, |ak 1 Inne braki w pracy 
spółdzielni wynikają ze słabe) 
leszcze pracy polityczne) | we­
wnątrzpartyjnej. Mówiąc np. 
o niedostateczne) frekwencji 1 
poziomie szkolenia partyjnego, 
towarzysze stwierdzili, że wie­
lu z nich nie było odpowiednio 
przygotowanymi do prncy pc» 
litycznej ze spółdzielcami bez. 
partyjnymi, cp z kolei odbijać 
sle muslalo ujemnie n‘a pracy 
całego kolektywu spółdzielcze­
go.

Wszyscy towarzysze podleli 
zobowiązania Indywidualne dla

uczczenia II Zjazdu. Tak np. 
tow. Alfons Saturnlewlcz po­
stanowił, do II Zjazdu przygo­
tować dó wstąplerila w szere­
gi kandydatów partii przodu- 
lącego spółdzielcę Pawła Ry-1 
waka. Tow. Antoni Gacek zo- 
Irowlązał się prowadzić pracę 
uświadamiającą z Indywidual­
nymi chłopami z Nętna 1 w 
tym samym terminie zwerbo­
wać do spółdzielni swego są­
siada Józefa Plelkę.

Polecenia partyjne, które 
otrzymali członkowie i kandy­
daci. były tak pomyślane, aby 
realizacja Ich przyczyniła się 
do usprawnienia pracy na róż­
nych odcinkach. Dlatego też 
tow. Antoni Przybysz 1 Jan 
Szostak zostali uczynieni od­
powiedzialnym) za pracę w 
stalnl. chlewni I oborze.

Obok tego, fako główne zaś 
danie na najbliższą przyszłość, 
postanowiła organizacja par­
tyjna wzmóc pracę poll- 
tyczno-iiśwladamfalącą wśród 
spółdzielców, by w ten spo­
sób zlikwidować nlewychodze- 
nie do pracy: uaktywnić ko­
biety 1 młodzież 1 przezwycię­
żyć wiele Innych niedociąg­
nięć. I dlatego np. tow. Sta­
nisławowi Rodklewlczowi po. 
wierzono opiekę nad kołem 
gospodyń, a nalbardzlel wy­
robionym politycznie towarzy­
szom — Stanisławowi 1 Ale­
ksandrowi Stawarsklm, Hen­
rykowi Paczkowskiemu. Pio­
trowi Jakublszynowl, Janowi 
Zurawkowi, polecono pełnienie 
zaszczytne! pracy agitatorów.

Delegatami na Konferencję 
Powiatową wybrano tow. Sta­
nisława Stawarsklego 1 Hen­
ryka Paczkowskiego.

Na swym zebraniu sprawo­
zdawczo-wyborczym towarzy­
sze z RZS Nętno powzięli sze­
reg słusznych postanowień. 
Ale na tym nie koniec. Obok 
dopilnowania 1 kontroli ści­
słej raa-llzacll zobowiązań | po- 
'eceń, przed organizacja par­
tyjna sto) zadanie bardziej 
wszechstronnego przyswojenia 
swoim członkom i wszystkim 
spółdzielcom głęboklel treści 
wskazań IX Plenum KC pa-tli.

Dobre wyniki kolektywnej pracy 
to najlepszy argument 

wobec chłopów indywidualnych
Pierwszy zabrał glos na> ze 

braniu sprawozdawczo-wybor­
czym Witczak. Trochę nawet 
byli wszyscy zdziwieni z tego 
powodu, bo przecież Witczak 
wstąpił do 6półdzlelnl produk­
cyjnej w Kaliszu Pomorskim 
zaledwie przed kilku tygodnia 
mi i Już Jako pierwszy doma­
ga się gł-osu w dyskusji, która 
ma ocenić dotychczasową pra­
ce RZS-u w świetle wytycz­
nych IX Plenum, wykazać 
w nlel było złego 1 Jak to nale 
ży zmienić.

A Witczak pokazał, że choć 
w spółdzielni Jest niedawno, 
to lednak czuje się odpowie­
dzialny za jej gospodarkę 1 Ja 
ko dobry gospodarz dostrzega 
błędy 1 potrafi znaleźć sposo­
by, którym! spółdzielczy kole­
ktyw może Je usunąć. Krowy 
u nas po pryszczycy mało da­
lą mleka — mówił Witczak — 
a to dlatego, że nie postarali­
śmy się o zapewnienie Im do­
stateczne! ilości pasz treści­
wych. Trzeba już teraz myśleć 
o tej sprawie. Jest u naa tro­
chę n'e wykorzystanych łąk. 
za mało sadzimy okopowych. 
Samo-tylko lepsze wykorzysta­
nie łąk 1 zasadzenie okopo­
wych na Jeszcze kilku hekta­
rach — zapewni nam dostate­
czną Ilość paszy na przyszły 
rok. Ale nasza—to nie wszyst­
ko. Myślę, że rasa krów jest 
u nao n'eodnow!edn!a. Drobne 
«a 1 małe. duł-> mleka nie bę­
dą dawać. Trzeba w naszej 
spółdzielni w ciągu 2—3 lat 
stopniowo zmienić rasę, bydła 
I odchować nowe, o wysokie| 
mleczności.

Dużo mówiono o dotychcza­
sowych brakach w gospodarce 
spółdzielczej, o nledostatecz- 
nel dyscyplinie pracy, o n'e- 
wykorzystywanbj nawozów 
sztucznych i nietermino­
wym przeprowadzeniu zabie­
gów agrotechnicznych. Dosta­

ło się przy Łym POM-owf w 
Kaliszu Pomorskim. Tow. Wal 
czak 1 inni wskazywali, że nie 
wywiązał się on należycie z 
umowy zawarte) ze spółdziel­
nią. prace wykonywał nieter­
minowo i niedbale. Wpłynęło 
to na niższą od spodziewanej 
wydajność z hektara.

Takich, którzy uważnie ob­
serwują jak to spółdzielcy 
wspólnie gospodarzą, jest w 
Kaliszu Pomorskim wielu. Od 
członków 6półdzlelnt zależy 
czy przekonają gospodarzy In 
dywldualnych o wyższości ko­
lektywnego, socjalistycznego 
sposobu gospodarowania. Dla­
tego organizacja party|na, wy 
ciągając wnioski ze wskazań 
IX Plenum KC powinna, z Jed 
nej strony prowadzić jntensyw 
ną pracę polltyczno-uśwlada- 
mlającą, z drugie) stale kiero­
wać politycznie pracą nad pod 
niesieniem produkcji rolnej w 
RZS — mówili towarzysze. 
Najbliższe zadania, na tyra od­
cinku dobrze scharakteryzo­
wał tow. Grządzlcl. Stopa ży­
ciowa członków nasze) spół­
dzielni — mówił on — podnosi 
»lę Co roku na wyższy poziom. 
Widzą to rolnicy Indywidual­
ni, tacy jak Witczak, który już 
przystąpił do spółdzielni, tacy 
fa>k Grzelak, który ma zamiar 
to zrobić w najbliższym czasie. 
Inni też małą ochotę do nas 
przyjść. Wielu z nich czeka na 
tegoroczne rozliczenie w na­
sze) spółdzielni. Dlatego orga 
nlzaeja partyjna musi dopilno­
wać, aby rozliczenie przepro­
wadzone zostało starannie 1 
sum'enn!e. A na zebranie rozli 
czenlowe zaprosimy chłopów 
Indywidualnych z Kalisza 1 ln 
nych okolicznych gromad. 
Niech patrzą 1 oceniają naszą 
robotę, na pewno nie będziemy 
sle muslell Jej wstydzić.

fez)

Hasło „szukamy rezerw'* — 
zostało przez czołowych lu­
dzi Słupska zrozumiane na'e. 
życie. Świadczy to, że uchla­
ły IX Plenum stały sle bodź­
cem do lepszej pracy na odr|n 
ku poprawy Jakości, zwiększe­
nia asortymentu 1 potanienia 
produkcji.

Poniżej drukujemy niektóre 
wypowiedzi z narady. W dy­
skusji zabierał) głos ponadto 
tow. Mielniczuk (SFNR), tow. 
Stypa (Zasadnicza Szkoła 
Drzewna), tow. Maklak!ewtaz 
(PKP), tow. Sokolow (Zasadn.

Rezerwy Fabryki Cukrów „?omorzanka“
IX Plenum KC partii wy ma 

gą od całego przemysłu lek­
kiego polepszenia jakości pro

dukc.li 1 zwiększenia oszczęd­
ności — mówił tow. Stelma- 
chowlcz. — Jako kierownik

Zastąpimy pełnowartościowy surowiec-odpadanii



Na zbiórce członków 
drużyny harcerskiej im. 
Janka Krasickiego przy 
szkole podstawowej w Po­
lanowie (pow. Sławno) har 
cerze postanowili podlać 
zobowiązania dla uczcze­
nia II Zjazdu PZPR. Oprą 
cowal! oni także apel do 
wszystkich harcerzy po­
wiatu sławneńsklegb. w 
którym m. ln. czyt&my:

..Do wszystkich harce­
rek i harcerzy powiatu 
slawneńsklego!

Z codziennej pracy, z 
pogadanek przeprowadzo­
nych na zbiórkach ogniw 
przez naszego przewodnika 
drużyny 1 z pogadaneic 
przeprowadzonych w kla­
sach przez naszych wycho­
wawców dowiadujemy się, 
że nas' rod’!ce podejmują 
coraz liczniejsze zobowią­
zania — celem godnego 
uczczenia II Zjazdu PZPR 
— laki ma się odbyć w 
6tvoznlu przyszłego roku.

• My. młodzież harcerska

szkoły w PplanoWe — 
pragniemy kroczyć ich śla 
dem. Dla uczczenia II 
Zjazdu PZPR podejmuje­
my następujące zobowiązał 
nla:
• W bieżącym roku 
szkolnym wytężyć wszyst* 
kle siły do zwalczania dru 
poręczności w naszej 6zko« 
le.
• Otoczyć szczególną 
opieką słabsze koleżanki i 
kolegów l pomóc im w na* 
uce.
• Planowo 1 stale brać 
udział w zbiórce złomu, 
makulatury, szkła i Innych 
odpadków — przez co do* 
starczymy naszemu przemy 
słowj cennych, « niezbęd­
nych surowców.
0 Założyć ogródek ml* 
czurlnowski i poletko do­
świadczalne

Koleżanki 1 koledzy! 
Wzywamy Was do wspólza 
wodnlctita w nodejmowa* 
nlu t wykonywaniu poda* 
bnych zoboWazań.

OGŁOSZENIA

(Jwaga!
Prelegenci 
kola miejskiego 
TPPR w Koszalinie

Zarząd Mlejsk) TPPR w 
Koszalinie zwołuje w dniu 
16.XII.53 r. o godz. JO-tej 
odprawę koła prelegentów, 
na które| zostaną omówione 
zadania TPPR w świetle 
uchwał IX Plenum KC PZPR.

Odprawa odbędzie się w lo 
kału własnym przy ul. 1 Ma- 
ja 2.

PRACOWNICY POSZUKIWANI

Młodzież postanowiła wysłać 
list do prezesa Rady Mini­
strów towarzysza Bolesława 
Bieruta, w którym zapewnia 
że cięgle będzie wzmagała 
wysiłki nad podniesieniem 
swoich wyników w nauce I 
pracy społecznej.

W dalszej części zebrania 
odbył się konkurs recytatorski, 
zorganizowany przez koło 
ZMP.

Wspólnę zabawę w świetll* 
cy zakończyła młodzież liceum 
felczerskiego ten piękny i ra­
dosny dzień w swoim życiu 
szkolnym.

BOLESŁAW KACZYŃSKI 
Korespondent „Głosu”

• • •

ZŁY PRZYKŁAD

Połączenie kół ZMP Oddzia 
lu Eksploatacyjnego, Oddziału 
Elektrotechnicznego i stacji 
Słupsk, jak dotęd nie wyszło

Kino
KOSZALIN — „Nowa Huta'1 — 

„Wiosna**.
Seanse godz. 16, 1S 1 20,1S.
„Młoda Gwardia"—KokossowO— 

nieczynne.
SŁUPSK — „Polonia" — 

,Tajne akta".
Seanse godz. 10, 1S I 20.
SŁAWNO — „Sława" - 

„Hojne lato".
Seans godz. 11.

UWAGAI Repertuar kin poda- 
jemy na podstawie komunikatu 
Okr. Żarz. Kin w Koszalinie.

Radio
PROGRAM I

14 grudzień 1953 (poniedziałek)
Wladomoicl 5.05, 6 00, 7.00, 7.55,

12.04, 16 00, 20 00, 23 00.

zach przedzjazdowych wynika 
konieczność energicznego zwal 
czanla wszelkich przejawów 
biurokratycznego, bezduszne­
go stosunku do tro6k 1 bolą­
czek każdego człowieka pracy.

Plsząc na ten temat w 
,,Przeglądzie kulturalnym" Ja 
cek Bocheński określił przela 
wy bezduszności Jednym sło­
wem — znieczulica.

— „Cechą właściwą znleczu 
llcy nie Jest to. mówi J. B.. że 
człowiek w ogóle nie zauważa 
bodźca, wobec którego pozo­
stałe nieczuły, lecz to, że na 
bodziec aktywnie nie reagu­
je".

Do wszelkich więc bolączek 
ludzi pracy podchodzić trzeba 
z sercem I zrozumieniem. Usu 
wać Je z całym oddaniem — 
znaczy realizować wskazania 
IX Plenum KC naszej partii, 
wcielać w życie Jego nauki.

(ID

Dlaczego?
Kierownictwa PPRN, MRN 

1 Zakładów Mleczarskich w 
Sławnie, mimo telefonicznych 
i ustnych zapewnień, że mło­
dzież z Ich zakładów przybę­
dzie na odprawę SP dnia 27 
listopada — nie zezwoliły 
swym pracownikom udać śle 
na tę odprawę? Czyżby uwa­
żały szkolenie SP za sprawę 
drugorzędną?

St. Wierzbowski 
Korespondent „Głosu"

ZAWIADOMIENIE

Z dniem 1 stycznia 1954 roku zostanie potęczona

POWSZECHNA SPÓŁDZIELNIA SPOŻYWCÓW W ZŁOCIEŃCU 

Z POWSZECHNĄ SPÓŁDZIELNIĄ SPOŻYWCÓW W DRAWSKU

W związku z tym uprasza się obywateli posiadających spraw-/ 
lub roszczenia do Powszechnej Spółdzielni Spożywców w 
Złocieńcu o zgłaszanie takowych włącznie do dnia 28 lutego 1954 
roku pod adresem Powszechnej Spółdzielni Spożywców w Drawsku 
z siedzibę w Złocieńcu, gdyż po tym terminie mogę powstać prze­
szkody w Ich załatwieniu, K-303-0

Kronika partyjna
Uwaga słuchacze 
Wieczorowego 
Uniwersytetu 
Marksizniu-Lehinizmu 
w Koszalinie

W poniedziałek, dnia t<.XII.S3 r. 
o godz. 15 odbędą się zajęcia dla 
roku wstępnego na grupach seml 
naryjnych (seminarium z ostat­
niego tematu I repetytorium), a 
dla pierwszego roku w sali konie 
rencyjnej KW PZPR z następu­
jącym porządkiem: od godziny 
13 — 1» wykład z Historii KPZR 
„MieAszewicy, a bolszewicy w 
okresie wojny rosyjsko-japoń­
skiej I pierwszej rewolucji rosyj­
skiej" (lata 1904 — 1907) oraz od 
godz. 19 — 21 wykład z historii 
Polski „Walki narodowe i społecz 
no-wyzwoleńcze w rotsce w okre 
ale 1931 — 1949" (część I)

Paisażcrowle koszalińskiego 
PKS-u. udającego się w dniu 
20 listopada br. do Szczecinką 
mieli wiele powodów do narze 
kania. Tego dnia lal rzęsisty 
deszcz. Ostatecznie nic by to 
nie szkodżlło. gdyby samochód 
był szczelnie zalicz piec zony 
przed deszczem, gdyby ławki 
nie były zalane wodą l gdyby 
podłogę Jako tako zamieciono.

Zamiast autobusu podstawlo 
no ną przystanek wóz clężaro 
wy — brak taboru — wyjaśni 
la krótko konduktorka. Kosza- 
llnlan. ludzi wyrozumiałych za 
dowolilo to wyjaśnienie. Ale 
w miarę tego. |ak brezent, o- 
krywający samochód zaczął 
przeciekać w kilku miejscach 
lednocześnle, zaczęły się pod­
nosić głosy niezadowolenia. 
Ten 1 ów powiedział coś o 
„porządkach", panujących w 
PKS-!e. o braku troski o ludzi, 
korzystających z lego usług, c 
tym. że trzeba będzie chyba na 
pisać do redakcji.

Wówczas konduktorka porą 
dzlła z filozoficznym spokojem 
— plszcle.plszcle, 1 tak nic nie 
pomoże... Samochód, Idący 
przed nami w kierunku Barwic 
poszedł całkiem bez nakrycia 
I mus! być dobrze...

« * *

Wiadomo powszechnie. Ja­
kim szacunkiem otacza cały 
naród naszych przodowników 
pracy. Państwo ząpewnla lm 
pierwszeństwo w otrzymaniu 
mieszkań i wczasów, miejsc w 
sanatoriach 1 na wyższych u- 
czelnlach. Przodownicy pracy 
chcą z tych uprawnień korzy­
stać. Nie pozwala na to Jed­
nak często bezduszność 1 biu­
rokratyzm niektórych Insty­
tucji.

Mieszkańcy gromady Tar­
nówka, pow. Złotów, znają do

WYKWALIFIKOWANEGO ELEKTRYKA — zatrudni od 
zaraz Koszalińska Fabryka Mebli w Koszalinie. Dla samot­
nego mieszkanie zapewnione w Internacie. Zgłoszenia pro­
simy kierować pod wyżej wskazany adres. K-325-0

OKRĘGOWY ZARZĄD PGR W SZCZECIN KU 
ogłasza, te w dniu 15 grudnia 1953 r.

ROZPOCZNIE SIĘ SZKOLENIE TRAKTORZYSTÓW 
W OŚRODKU SZKOLENIOWYM W ZESPOLE PGR 

CZAPLINEK, POW. SZCZECINEK

Kandydaci winni posiadać co najmniej cztery klasy 
szkoły podstawowej, wiek w granicach 17 1 pół do 
18 lat oraz po odbyciu służby wojskowej. Chętni winni 
zgłaszać się w zespole PGR Czaplinek w dziale perso­
nalnym, gdzie otrzymają dokładne Informacje. (K-323-0)

Krytyka 
przez obiektyw

Apel
Aktyw związkowy Pracow­

ników Służby Zdrowia przy 
Centralnej Wojewódzkiej Po­
radni Przeciwgruźliczej w 
Koszalinie zwraca 6lę z ape­
lem do wszystkich rad zakla- 
dowych | mlelscowych Drży 
zakładach pracy Koszalina, by 
w okresie od 14.XII. do 
22.XII.53 r. włącznie, zgłasza 
łv pracowników swych zakła­
dów do masowych prześwie­
tleń.

W sprawie tc| należ v rx>ro- 
zumlewać się z CWPP 
teł. 446.

Harcerze ze szkoły 
podstawowej w Polanowie 
stanęli do Czynu Zjazdowego

brze wielokrotnego przodownt 
ką pracy z fabryki tektury, 
Tadeusza Gorzklewlcza, który 
od dwóch lat czeka na przy­
dział odpowiedniego mieszka­
nia, gdyż dom, w którym mie­
szka zagraża, wg orzeczenia 
komlsll, zdrowiu Jego miesz­
kańców. Pracownicy kwaterun 
ku Gmlnnel Rady Narodowej 
w Tarnówce dobrze znają tę 
sprawę. Dlaczego więc nie po 
stajają się Jej rozwiązać?

Robotnica portierni ze Słup 
sklch Fabryk Mebli, ob. Stani 
sława I<askow6ka złożyła do 
Wydz. Zdrowia MRN w Słup­
sku podanie o wczasy leczni­
cze. na które po kilku miesią­
cach otrzumala odpowiedź, że 
nodanle Jako „przedawnione", 
nie będzie załatwione. Obecnie 
komisją Wydz. Zdrowia spra­
wą ta się zajęła, ale wczasów 
w dalszym ciągu ob. Lasków- 
sklei nie przyznała.

W mieszkaniu Innej roliotnl 
"V Słupskich Fabryk Mebli, 
Eugenii Rokosz od połowy 
września br. przecieka sufit, 
a tynk odpada całymi kawała­
mi. Nie można powiedzieć, że­
by to MPRB nie zaintereso­
wało. Owszem. Mieszkanie o 
bej rżano. Ale też na tym się 
skończyło.

Mieszkańcy Okonka, pow. 
Szczecinek skarżą się na źle 
wypiekany chleb, dostarczany 
lm przez mlefacowy GS, a ro­
botnicy PZPW na nieuwzględ­
nienie dla nich przydziału drze 
wa na opał.

Znane 63 I Inne bolączki 
mieszkańców naszego wojewó­
dztwa. Wiele mówiło się o 7.0 
lx>wlązainiach kolejarzy pod ha 
słem — „W moim pociągu de 
pło i Jasno". Niestety w pcclą- 
gu lokalnym z Kołobrzegu do 
Koszalina podróżuje <s!ę wśród 
przysłowiowych „egipskich" 
ciemności.

Artykuł nasz długiej listy 
bolączek bynajmniej nie wy­
czerpuje. Chcemy zwrócić uwą 
gę wszystkim Instytucjom, że 
z programu zawartego w te-

Kom unikat
Odprawy zarządów kół 

TPPR odbywają się w Woje- 
wódzklm Klubie TPPR o go­
dzinie 15-teJ, w środę po 
15-tym każdego miesiąca.

Na najbliższą odprawę, któ 
ra odbędzie się 16.XII.53 r. 
winni przybyć przewodniczą­
cy, sekretarze | skarbnicy ko 
ła, a z zakładów pracy, gdzie 
nie ma zarządu koła prze­
wodniczący rady zakładowej.

Po reorganizacji kola ZMP 
1 wyborze nowego zarzqdu 
praca wśród młodzieży zatru­
dnionej w placówkach PSS 
znacznie się ożywiła.

Ostatnio ZMP-owcy podjęli 
liczne zobowiqzan'a dla 
uczczenia II Zjazdu PZPR. Do­
tyczyły one takich spraw jak: 
wzmożenia dyscypliny pracy, 
szerszego rozwinięcia współ­
zawodnictwa długofalowego, 
lepszego udziału w szkoleniu 
ideologicznym oraz wzmocnie­
nia szeregów organizacji przez 
prace z młodzleżq nie naleźą- 
co do ZMP. Członkowie kola 
postanowili również szeroko 
popularyzować uchwały IX 
Plenum i tezy przedzjazdowe 
prjy pomocy pogadanek, gazo 
tek ściennych, haseł itp.

Trzeba zaznaczyć, że 'część 
zcbowiqzoń została już wyko­
nana, a część jest w toku rea­
lizacji. Podjęto na przykład 
zobowiązanie zorganizowania 
4 brygad młodzieżowych. 
Obecnie brygady w księgowo^ 
ści, kontroli wewnętrznej w 
sklepie Nr 1 i piekarni Nr 1 
przystąpiły już do pracy, przy 
czym brygada ZMP z działu 
kontroli rzuciła hasło: „Moja 
praca świadczy o mnie, o bry 
gada w sklepie Nr 1 hasło: 
„Moje stoisko świadczy o 
mnie".

Przykład ZMP-owców ze 
słupskiego PSS winien stać się 
wzorem dla innych kół dzia­
łających w przedsiębiorstwach 
handlu uspołecznionego na te 
renie naszego województwa.

, R. G.
Korespondent „Głosu”

• • •

NAGRODA 
ZA DOBRĄ PRACĘ

Młodzież ZMP- owska w Pań 
szwowym Liceum Fełczerskim 
w Słupsku ma poważne osią­
gnięcia w nauce i pracy spo­
łecznej. W uznaniu aktywnej 
pracy ZMP podstawowa orga­
nizacja partyjna szkoły przeka 
zala kołu sztandar. Z tej 
okazji odbyło się uroczyste ze 
branie młodzieży, na które 
przybyli przedstawiciele podst. 
organ, partyjn., nauczyciel­
stwa oraz władz ZMP-owskich 
I młodzieży z zakładów pracy.

Na zebraniu tym organiza­
cja ZMP-owska postanowiła 
najlepszych swych członków 
przekazać w szeregi Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robotni- 
czej, a m. In. przodownika 
nauki I pracy społecznej kol. 
Płachtę.

Czytajcie
i rozpowszechniajcie
„Głos

Koszaliński"

Brudne. wysmarowane 
klejem ściany domów, strzę 
py ogłoszeń na murach. słu 
py ogłoszeniowe puste—oto 
Jak klejono ogłoszenia ty­
dzień temu. Po naszej kry 
tycznej notatce zamleszczo 
nej w rubryce „krytyka 
przez obiektyw" I zwróce­
niu uwagi, źe ogłoszenia 
klei się w miejscach prze­
znaczonych na ten cel, pra­
cownicy Spółdzielni Usług 
w Koszalinie wpadli na no 
wy pomysł...... a no cóż, nie
wolno kleić na ścianach do 
mów... Trudno! Będziemy 
w takim razie ogłoszenia 
kleić na przydrożnych drze­
wach". I zaczęło się... Dziś 
koszalińskie drzewa troskli 
wie oklejane są różnokolo- 
rowyml płachtami ogło­
szeń... Tymczasem słupy 
ogłoszeniowe ziejąc pustką 
wołają o pomstę do nieba.

Może jednak Spółdziel­
nia Usług zmieni swój kary 
godny styl pracy i wytłuma 
czy swoim pracownikom do 
czego służą osierocone słu­
py ogłoszeniowe!

Usuwać bolączki ludzi pracy- 
znaczy realizować 

program zawarty w tezach

Z życia ZMP
ZMP-owcy ze Słupska podejmują i realizują zobowiązania 

na cześć II Zjazdu PZPR
Ich członkom na dobre. Od 
chwili połączenia tj. od prze* 
szło 4 miesięcy odbyło się tyb 
ko 1 zebranie kola. Zarząd 
koła z przewodniczącym Leo* 
poldem Sypkiem nie pracuje, 
bo przecież nie można nazwać 
pracq zbierania plemędzy na 
składki I prenumeratę „Sztan 
daru Młodych" i to jeszcze 
nie od wszystkich członków. 
Najlepiej p „pracy” zarządu 
śwtódczy fakt, że większość 
młodzieży w ogóle nie zna jee 
go członków.

Wśród ZMP-owców jest wie* 
lu chętnych do pracy mlo* 
dych robotników I techników, 
ale brak Im pomocy. Oczeku* 
jq jej i to jak najszybciej od 
podstawowej organizacji par* 
tyjnej I Zarządu Miejskiego 
Zf4P. Instancje te muszq za* 
jać się wreszcie sprawq pracy 
kola i pomóc w jej należytym 
zorganizowaniu.

J. M.

Korespondent „Głosu”

5.10 Aud. Ala wsi. 5 20 Konc. 
0.10 Kalman: — wiąz. met. 6 20 
Wlad. sport. 6.30 Gimn. 7.20 Muz. 
lud. różnych narodów. 7.50 Kalend. 
8 00 Muz, polska. 9.00 Aud. dla 
klas V. 9.30 „Wiązanka met. bale­
towych". 9 40 Haydn: kwartet na 
Instr. dęte. 1105 Aud. dla klas 
I — II. 11.25 Muz. 1 aktualności. 
12.15 „Na swojską nutę". 12.45 
Aud. dla wsi. 13.00 Konc. 13.40 
Utw. fortepian Noskowskiego. 
15 30 Aud. dla dzieci. 16.13 Muz. 
rozrywk. 16 45 Pogadanka — z cy 
klu: „Agrobiologia". 17 00 Radlo- 
w‘y kurs Jęz. ros. 17.20 Muz. 
operetk. 18.00 „Na szerokim śwle 
cle". 18.15 Konc. popularny. 18.43 
Aud. „Poznajemy formy mu­
zyczne". 19.15 „Na młodzieżowej 
antenie". 19.45 Aud. dla wsi. 20.24 
Wtad. sport. 20.38 Pieśni lud. 20.43 
„Miasto nowych ludzi" — ode. 
pow. 21.05 Muz. tan. 21.35 Recital 
skrzypcowy. 22.00 Balety Prokofle 
wa — aud. slowno-muz.
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ZS Włókniarz 
wykonało 
roczny plan SPO

Rada Główna ZS Włók­
niarz zameldowała o wykona­
niu w dniu 12 bm. rocznego 
planu zdobywania odznak SPO 
w 104,1 proc.

Na zaplanowane 9.402 od. 
znaki sportowcy Włókniarza 
zdobyli 9.793. W akcji zdoby­
wania SPO przodują okręgi: 
Opole — 182,7 proc., Kraków 
— 182,4, Białystok — 158 
I Łódź — 104,7 proc.

Dla uczczenia II Zjazdu 
PZPR sportowcy Włókniarza 
zobowiązali się d0 końca br. 
wykonać plan w 120 proc.

W dalszym ciągu roz­
grywanych w Krakowi© dru. 
żynowych szermierczych ml-

Fińska 
delegacja sportowa 
w Moskwie

Na zaproszenie Głównego 
Urzędu do Spraw Kultury Fl- 
zycznei | Sportu przybyła 9 
bm. do Moskwy grupa przei- 
etawlcloll sportu fińskiego. 
Goście zapoznają się z rozwo 
Jem kultury fizyczne] w ra­
dzieckich szkołach 1 lnstytu. 
tach oraz z działalnością zrze­
szeń sportowych.

Wysokie odznaczenia 
państwowe 
dla zwycięzców 
z Wembley

Rada Prezydialna Węgter 
sklej Republiki Ludowej od­
znaczyła węgierskich piłkarzy, 
którzy wygrali spotkanie z 
Anglią w Londynie oraz pań­
stwowego trenera Mądrego 
Krzyżem Zasługi II 6topnla 
„Węgleńska Praca".

Kierownik drużyny, wice­
przewodniczący Węgierskiego 
GKKF—Sebes otrzymał Krzyż 
Zasługi I stopnia „Czerwony 
Sztandar Pnacy".

Kierownik Sekcji Piłki Noż 
nej Węgierskiego GKKF—Tlt- 
kos oraz znakomity 6plker ra­
diowy — Szepes! otrzymali 
Krzyż Zasługi III stopnia „Za 
pracę socjalistyczną".

Dekoracji dokonał we wto­
rek w sali Rady Prezydialnej 
Istvan Dobl, prezes Rady Pre 
zydlalnej Węgierskiej Republl 
kl Ludowej > w obecności przed 
etawlclell Węgierskiej Partii 

Pracujących, Rządu oraz or­
ganizacji sportowych.

Tego samego dnia wieczo­
rom odbyło clę w GKKF przy 
Jęcie na cześć węgierskich pil 
karzy. Sekretarz KC Węgier­
skie! Partii Pracujących — 
Mlhaly Farkas gratulował pił­
karzom w imieniu ludu węgler 
sklego za wspaniały sukces, ży 
cząc lm dalszej owocnej pracy 
na polu sportowym.

Drużyny wystąpiły w nastę­
pujących składach:

Koszalin: Kretek. Stec. Nie. 
dźwleckf, Kozłowski, Wieczo­
rek, Sowiński, Czechowicz, 
Pudłowski, Sosnowski, Llzu- 
rek, Kwaśny (Kozłowski).

Bydgoszcz: Burchart. Dzia­
dek. Klimowicz, Murzyn, 
Szczepański, Wakarecy. Rem- 
becki. Piątek, Norkowskl, Ja­
worski, Szarżyńaki.

Zaraz na wstępie sprawozda 
nla z uznaniem należy podkre. 
śllć postawę zawodników i pu 
bllcznoścl. Szczególni© »a o- 
statnla, mimo niezadowolenia 
z nleudolnei gry swej druży­
ny. zachowała sle naprawdę 
Po sportowemu. Również za.

strzostw Polek! zakoń­
czono turniej w szpadzie. W 
cstatnlch spotkaniach finało­
wych CWKS wygrał z Górni­
kiem 9.6 i ze Stalą 9:7. Dru. 
żyna wojskowa wygrała wszy­
stkie spotkania finałowe zdo­
bywając tytuł mistrza Polski.

Drugie miejsce zajęła Stal, 
która wygrała z AZS 8 8 (lep 
szym stosunkiem trafień). W 
ostatnim meczu finałów Gór­
nik pokonał AZS. Dalsze miej 
sca zalęły: 5) Kolejarz, 6) 
Gwardia, 7) Budowlani. 8) 
Spójnia, 9) Start, 10) Włók, 
nlarz.

Drużyna mistrza Polski w 
szpadzie walczyła w składzie: 
Jaroń. Pawłowski. Przeźdzle- 
ckl i Wójcik.

Emocjonujący przebieg m!a 
ło spotkanie między CWKS a 
Stalą, decydujące o tytule ml 
strzowskim. Po trzech wal­
kach prowadził CWKS 3:0, 
zdobywając punkty przez 
Przeźdzlecklego. Pawłowskie­
go 1 Jaronla. Następnie Stal 
wyrównała na 3:3, odnosząc 
zwycięstwa przez Rydza. Na. 
wnocklego t Lachowskiego. 
Potem CWKS zdobył znowu 
3 punkty przez. Wójcika. Jaro 
nla i Przeźdzlecklego, ale Stal 
ponownie wyrównała przez Ha 
łupkę, Rydza i Nawrockiego. 
Dalsze dwa punkty dla CWKS 
zdobył] Przeźdzlecki 1 Pawłów 
Skl, a Stal zdobyła 1 punkt 
przez Lachowskiego. Przy sta 
nie 8:7 dla CWKS w ostatniej 
walce doszło do największej 
niespodzianki, gdyż Wójcik 
(CWKS) wygrał łatwo 5:1 z 
Nawrockim, zapewniając tym 
samym tytuł mistrzowski swo­
jej drużynie. 

wodnicy grał] Talr, toteż zawo 
dy przebiegły w serdecznej, 
przyjacielskiej atmosferze.

Przystępując do oceny ze­
społów, trzeba podkreślić prze 
de wszystkim Indolencję strza­
łową naszych napastników. 
Formacja ofensywna drużyny 
koszalińskiej zagrała bowiem 
b. słabo. Dawał się zauważyć 
brak dobrego kierownika na. 
pe.du Jakim Jest u nas Żukow­
ski. Sosnowski, którego wy­
stawiono na tę pozycję, nie 
stanął na wysokości zadania, 
ograniczając grę napadu do 
środkowej trójki, podczas gdy 
skrzydłowi niejednokrotnie mo 
gllby poważnie zagrozić bram 
ce przeciwnika.

Dobrze natomiast wypadła 
obrona, w której szczególnie 
Stec wyróżniał się dalekimi 
wykopami, wyjaśniając wiele 
groźnych momentów. Nieźle 
wypadł również pracowity jak 
zawsze Wieczorek w pomocy.

Drużyna koszalińska zagra­
ła ambitnie i ofiarnie. Piłka­
rze nasi nie mogli Jednak spro 
stać wysokim umiejętnościom 
technicznym przeciwnika, by­
li dużo wolniejsi, a co waż­
niejszo — podawał] niecelnie 
i słabo kryli.

U gości dobrze wypadła 
obrona. Dobry technicznie 1 
taktycznie oraz szybki atak 
ni© potrafił Jednak wykorzy­
stać tych swoich zalet. Byd­
goszczanie gubili się często na 
polu podbramkowym koszall- 
nlan w zawiłych kombina­
cjach.

Pojedynek bramkarzy roz­
strzygnął na 6woja korzyść 
Burchart. Wobec słabej g*y 
ataku koszalińskiego nie miał 
on co prawda trudnego zada­
nia, w niebezpiecznych sytua­
cjach Interweniował Jednak 
pewnie. Na Kretku natomiast 
ciąży wina za puszczenie 
plerwszei bramki. Ponadto, 
bramkarz drużyny koszaliń­
skiej zbyt często wypuszczał 
piłkę z rąk, co mogło koszto­
wać naszą drużynę utratę bra­
mek.

Opis przebiegu gry trzelia 
rozpocząć od stwierdzenia, że 
nie stała ona na wysokim 
poziomie, anj też nie była In­
teresująca. Na uwagę zaslugu 
Ją Jedyni© pierwsze minuty 
spotkania, kiedy to koszallnla. 
nl© zagrali bardzo dobrze, za­
skakując przeciwników szybki 
mi atakami.

Dobra passa koszałłnian 
trwa Jednak krótko. Bydgo­
szczanie szybko otrząsa tą 6lę z 
przewagi 1 Już w 15 min. Nor 
kowskl zdobywa bramkę dla 
swej drużyny, przerzucając pił 
kę nad niezdecydowanie wyble 
gającym Kretklem. O tę wła­
śnie bramkę mamy pretensje 
do bramkarze drużyny kosza­
lińskiej.

Utrata bramki załaniule na­
szych zawodników. Ataki Ich 
nie mają Już tej siły co po­
przednie 1 gości© coraz bar­
dziej opanowują sytuację na 
boisku. Bydgoszczanie nie po 
kazują Jednak gry, jakiej o- 
czeklwail od nich miłośnicy 
nlłkarstwa w naszym mieście. 
Coraz częściej notujemy okre 
sy. kiedy gra staje sle nudna, 
monotonna. Piłka wędruje od 
zawodników jednej drużyny 
do drugiej, etakl kończą się 
niecelnymi strzałami lub nie­
wykorzystanymi rzutami roż­
nymi.

Wreszcie Jedna z akcji go 
ścl przynosi im drugą bramkę. 
Na polu podbramkowym Kosza 
lina piłkę otrzymuje Rembec- 
kl w zamieszaniu po prostu 
„wpycha" Ją do bramki obok 
Interweniującego bramkarza.

Dopiero trzeci goal mógł 
się podobać. Padł on Już po 
przerwie ze strzału Jaworskie­
go. Zawodnik ten po przeję­
ciu podania ze skrzydła, nie 
namyślając się wiele oddał za 
skakujący, ale silny 1 celny 
strzał, kierując piłkę w lewy 
górny róg bramki.

Podobnie fak początek, nie­
co leplel wyglądało spotkanie 
w końcówce. Bydgoszczanie 
przyśpieszyli tempo, zdobyli 
nawet Jedną bramkę, ale sę­
dzia nie uznał |ej. odgwlzdując 
słusznie spalonego.

• • •

Przegrana 0:3 z dobrym ze 
społem. Jakim Jest niewątpli­
wi© Jedenastka Bydgoszczy nie 
przynosi naszym piłkarzom 
wstydu. Tak zawodnicy Jak I 
działacze musza ledna.k wyciąg 
nąć odpowiednie wnioski z nie 
dzielnej porażki. Napastnicy 
nasi muszą nauczyć się strze­
lać celnto 1 to z każdej pozy 
cjl. Należy również zwrócić 
uwagę na celność podań I szyb 
kość, gdyż te zalety każdego 
piłkarza naszym zawodnikom 
są niestety obce, względnie 
b. slab© znane.

Kierownik drużyny bydgo­
skiej, ob. B. Gole mówi: „Nie 
wystawiliśmy najlepszego ze­
społu, bo kilku czołowych pił­
karzy występuje na „Torwarze" 
w rozgrywkach hokeja na lo­
dzie. Postawa obu drużyn bar­
dzo ml się podobała. Koszall 
nianie mocno się podciągnęli I 
stanowią już teraz niezły ze­
spół. Muszą iednak zwrócić wlę 
cel uwagi na krycie i grę przy­
ziemną, która moim zdaniem, 
bardziej by lm odpowiadała. 
Organizacja zawodów spraw­
na".

Ob. F Solski — kler, druży­
ny koszalińskiej: „Goicie wy- 
arall zasłużenie. Bvli lepsi tech 
nlcznle i szybsi. V nas najbar­
dziej podobała ml się ara obroń 
ców. Wvnik mec-ru mógłby b'-ć 
korzystniejszy dla nas, gdyby 
nasi zawodnicy umieli lepie/ 
strzelać'*.

Dlaczego...?
...kierownictwo ORZZ w Ko 

szałlnle nie zadbało dotąd o 
obsadzeni© wolnego od kilku 
tygodni etatu Instruktora WF?

Nie chcemy przypominać 
kierownictwu ORZZ w Kosza 
linie o obowiązkach 1 zada­
niach związków zawodowych 
w zakresie pracy nad rozwo­
jem ruchu sportowego w za­
kładach pracy. Wydana ostat­
nio przez sekretariat CRZZ 
uchwala w sprawie WF 1 spor 
tu dostateczni Jasno pokreślą 
bowiem te zadania, które m. 
'n. obowiązują także ORZZ w 
Koszalinie.

Instruktor WF Jest ntezbęd 
ny do kierowania rozwojem 
sportu ze strony ORZZ, tym 
bardzie], że rady zakładowe 
w naszym województwie naj­
częściej nie przejawiają nale­
żytej trosk! o rozwój kół 6por 
♦owych.

Sukces Węgrów 
na mistrzostwach 
świata 
w pięcioboju

Zakończone w Santo Domin 
g> (Chile) mistrzostwa świa­
ta w pięcioboju nowoczesnym 
przyniosły wlclkt sukces re­
prezentantom Węgier, którzy 
zajęli dwa czołowe miejsca 
wyprzedzając zdecydowanie 
zawodników pozostałych 8 
państw. Tytuł mistrzowski 
zdobył Benedek (Węgry), a wj 
cemlstrzem został Szond] (Wę­
gry). Następne miejsca zajęli: 
Andre (USA), Velazquez (Ar­
gentyna) 1 Llądąulst (Szwe­
cja).

Ostatnią konkurencję mis 
strzoetw — bieg na przełaj wy 
gnał Benedek przed Andre o- 
raz trzema Ch 11!Jeżykami: Cor 
tes, Floedy 1 Carmona.

W klasyfikacji drużynowej 
pierwsze m!e|see zajęła Szwe­
cją — 142 pkt. przed Argen­
tyną — 154 pkt., Chile i 
USA. W nieoficjalnej punkta­
ch drużyna węgierska zdoby- 
’a 116 pkt., a więc lepie] niż 
Szwecja. Jednak Węgrzy nl© 
zostali sklasyfikowani w punk 
facji drużynowej ponieważ Ich 
trzeć] reprezentant Tasnady 
został zdyskwalifikowany Już 
w pierwszym dniu mistrzostw 
za ominięcie przeszkody w J?ź 
rizle konnej.

Sędzia A. Gorącznlak: „Rzad­
ko się ogląda tak sportową 
grę. Takie zawody przyjemnie 
się prowadzi. Macie dobrą pu­
bliczność, która obiektywnie 
ocenia zagrania drużyn fnie 
zawsze — dop. red ). Koszalinia 
nie mogli przeciwstawić dobrel 
technice gości jedynie ambicję 
i ofiarność, co też uczynili. By­
łem zaskoczony doskonalą po­
stawą piłkarzy koszalińskich w 
pierwszych minutach spotkania. 
Później zagrali już słabiej, ale 
w przekroju całego spotkania 
wypadli dobrze".

W Wałczu powstaje 
drużyna hokejowa

Już niedługo Złotów prze­
stanie być Jedynym miastem w 
naszym województwie posiada 
lącym lodowisko I drużynę ho 
keja na lodzie. Staraniem ko-> 
la sportowego ZS Budowlani 
w Wałczu, w niedługim czasie 
powstanie tam lodowisko, na 
którym Budowlani zamierzają 
stworzyć drużynę hokeja 
Nie zwracając uwagi na 
brak mrozu, miłośnicy hokeja 
na lodzie trenują obecnie w sa 
1! gimnastycznej, aby zima za 
stała Ich w pełnej gotowości 
do rozgrywania pierwszych 
spotkań.

Jednocześnie szybko postę­
puje praca przy budowle lodo 
wlska. Kieruje nią znany dzla 
lacz kola ob. Kurzyk. który po 
święcą wiele wolnego czasu, 
aby ślflftawka była zbudowana 
Jak najszybciej 1 Jak najlepiej.

Dzięki Jego staraniom Budo 
wlanj otrzymali materiał na za 
łożenie ogrodzenia boiska i 
elektrycznego oświetlenia.

Hokeiści wałeccy zamierza­
ją rozegrać swe pierwsze spo­
tkanie luż w dniu 27 bm.

C śKS mistrzem Polski w szpadzie

Po meczu...
Tui po gwizdku sędziego, oznaczającym koniec spotkania Ko­

szalin — Bydgoszcz zwróciliśmy się do kierowników drużyn z proś 
bą o wypowiedzi co sądzą o spotkaniu.

Wzmożonym wysiłkiem w pracy i nauce sportowcy witają II Zjazd partii

Mimo zwycięstwa—piłkarze bydgoscy nie zachwycili

Koszalin — Bydgoszcz 0:3 (0:2)
W ramach turnieju piłkarskiego o puchar SPN GKKF, 

zorganizowanego na cześć II Zjazdu Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej, w Koszalinie odbył się wczoraj mecz 
międzyokręgowy. Na murawie boiska koszalińskiej Spójni 
jedenastka Koszalina spotkała się z silnym zespołem Byd­
goszczy.

Wygrali goście w stosunku 3:0 (2:0).
Zawody prowadzili: Gorącznlak, Paszkę I Wilczyński 

(wszyscy trzej z Poznania), Widzów około 2 tysiące.

Z zagadnień SPO

Unia i Szczecinek prowadzą 
w tabelach zdobywania odznak

Poniżej zomieszczomy tabelki ilustrujące dotychczasowy dorobek 
sportowców koszalińskich w zakresie BSPO i SPO. Stwierdiić nale­
ży, że dorobek ten nie jest wielki. Plan rociny naszego wojewódz­
twa jest poważnie zagrożony. Obecnie wśród zrzeszeń prowadzi 
Unia, która legitymuje się 159-procentowym wykonaniem teaorocz- 
nego limitu. Dotychczas natomiast nie wykonał planu Wydziol 
Oświaty, który wprowadził nas w btqd, meldując o przekioczen.u 
planu.

W rozbiciu na zrzeszenia I plony realizacja rocznego planu na 
dzień 1. XII. br. przedstawia się następująco:

Zrzeszenie 

Unia

Liczba 
zdobytych odznak

261

proc. wyk. 
planu

159
Włókniarz 106 124
Budowlani 309 114
Kolejarz 249 107
Stal 64 106
LZS-y 1462 68
Saójnla 319 65
Wydz. Oświaty 1948 57
Zryw 1492 38
Ogniwo 80 27
Start

W rozbiciu na powiaty

Szczecinek 
Sławno 
Zlotów 
Człuchów 
Stupsk-pow, 
Kołobrzeg 
Drawsko 
Bytów 
Stupsk m, 
Miastko 
Białogard 
Koszalin m.
Wałcz 
Koszalin pow.

54

tabelka ukształtowała

660
554
420
374
407
380
349
198
392
177
333
275
164

. 103

23

się następująco:

103
99
91
83
81
72
71
59
56
50
49
37
30
27

Nowa 
mistrzyni sportu

Przewodniczący Głównego 
Komitetu Kultury Fizycznej 
— W. Reczek nadał tytuł mi­
strza sportu w strzelectwie 
sportowym Marii Marchew, 
czyk z Ligi Przyjaciół Żoł­
nierza.

Pod koszem...
W dalszym ciągu rozgry­

wek o mistrzostwo klasy B w 
piłce koszykowej mężczyzn, 
koszaliński Start pokonał Bu 
dowlanych z Kołobrzegu w sto 
sunku 38:35....

Powtórzone spotkani© o ml 
strzostwo klasy B pomiędzy ze 
s-polem Budowlanych ze Swld 
wina a drugą drużyną Startu 
Białogard odbyło się wczoraj 
w Koszalinie. Zwyciężyli nie­
znaczni© koszykarze Białogar­
du w stosunku 46:44. Zwy­
cięzcy prowadzili również w 
pierwszej połowie, kiedy to 
uzyskali przewagę różnicą kil 
ku punktów.



Z życia LZS-ów
Kampania sprawozdawczo - wyborcza 

w pełnym toku

Plan wykonaliśmy, ale...

„Gwardia" ma dużo większe możliwości

Za dolarową kurtyną

Kulisy amerykańskich ringów
nla w eter tylko 75 słów po kat- 
dych trzech rundach. Firmy tele­
wizyjne ,nie uzyskały w ogóle wstę 
pu na mecz za wyjątkiem Jednej, 
współpracującej z panami Wayle 
I Norris. Program tej firmy można 
by było oglądać tylko w specjal­
nych salach za wysoką opłatą 
wstępu. Ta sprytna kombinacja 
przyniosłaby panom Wayle i Nor­
ris dodatkowo po Jednym dolarze 
od każdego słuchacza, czyli łącz­
nie 130.000 dolarów, obok 400.000 
otrzymanych ze sprzedaży b le­
fów na mecz.

Tak wspaniały Interes Sporto­
wych businessmanów nie doszedł 
Jednak do skutku, gdyż firmy ra­
diowe zwróciły się do sądu żąda­
jąc uchylenia zakazu transmisji 
meczu. Najwyższy sąd stanu New 
York opowiedział s'ę po strome 
firm radiowych, które reprezento 
wały przewagę wielkiego kapitału 
I „walka z rad em" (Jak nazwałą 
prasa to użeran'e się dwóch kon­
kurentów) - zakończyła się klę­
ską sportowych gangsterów a 
komentatorzy radiowi mogli po­
dać swym słuchaczom „porywa­
jące" szczegóły meczu Marciano 
- La Starza.

Cała historia tego spotkania 
świadczy dobitnie o głębokim 
kryzysie amerykańskiego boksu za 
wodoweąo, rządzonego przez 
ciemne typy gangsterów-business- 
manów, których jedynym celom 
jest maksymalny zysk a nie rezul 
taty sportowe czy poziom walk.

(„Sowietskij Sport" — 
oorac. J. Z.).

nlający się sportowcy wstąpią 
do ZMP, zaś przodujący 
ZMP-owcy — członkowie 
LZS-u — wyrazili gorącą chęć 
wstąpienia w szeregi Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robotni­
czej.

Sportowcy LZS Czernice 
(pow. Złotów) postanowili po­
witać II Zjazd partii założę- 
nlem sekcji hokeja na lodzie 
oraz zaprenumerować 10 dal­
szych egzemplarzy „Przeglądu 
Sportowego". Sportowcy Czer­
nic, aby spopularyzować spor­
ty zimowe na swym terenie, 
założą lodowisko, na którym 
będą trenowali nie tylko ho­
keiści. LZS-owcy Czernic u- 
dostępnlą bowiem nowy obiekt 
również młodzieży szkolnej 1 
starszym.

W tym samym powiecie 
sportowcy z Wlśnlewki z wła­
snych funduszów wyremontu­
ją świetlicę 1 zakupią do niej 
odpowiedni sprzęt.

Oceniając tegoroczną kam­
panię sprawozdawczo-wybor­
czą na terenie naszego woje­
wództwa, stwierdzić należy, że 
przebiega ona na ogół spraw­
nie 1 Jej ukończenie przewl- 
duje się zgodnie z planem, tj. 
do 20 bm.

SPORTOWCY!
Czytajcie

i prenumerujcie 
wiejskie wydanie 

Przeglqdu 
Sportowego

Rada Okręgowa ZS Włók­
niarz w Gdańsku zameldowała 
o przedterminowym wykona­
niu swych zadań planowych w 
zdobywaniu odznak SPO na 
rok 1953. W dniu 28 listopa­
da br. plan roczny SPO — 
I stopnia został wykonany w 
105,1 proc., a SPO II stopnia 
— w 100 proc.

Zrzeszenie Sportowe Włók­
niarz w Gdańsku dla uczcze­
nia,II Zjazdu Polskie) Zjed­
noczonej Partii Robotn'cze| 
zobowiązało się przekroczyć 
plan o dalsze 20 proc. 1 we­
zwało do współzawodnictwa 
Radę Okręgową ZS Włókniarz 
w Łodzi. * ♦ *

W dniu 8 bm. województwo 
szczecińskie wykonało roczny 
plan SPO 1 BSPO w 101.3 
pro?., zdobywając na 11.132 
zaplanowane odznaki SPO — 
11.709.

Pierwsze miejsce we współ 
żawodnlctwle zajęło ZS Ogni­
wo, którego członkowie zdo-

towym gangsterom. Na Ich usłu­
gach stoi „wszechmocna" amery 
kańska reklama oraz sprzedajna 
żółta prasa, która za paczkę do­
larowych papierków gotowa Jest 
obwołać „królem ringu" pierw­
szego lepszego boksera, choćby 
to był początkujący młodzik.

Spotkanie między Marciano a 
la Starza było tylko Jednym z 
szeregu sportowych bluffów, spry­
tnie aranżowanych przez Wayle I 
Norrlsa dla oszukan a amerykań­
skiej publiczności. Nawet reakcyj 
na prasa zmuszona była przyznać, 
że walka przypominała raczej 
bójkę uczniaków lub spotkanie 
początkujących bokserów a nie 
mecz o tytuł mistrza świata.

Jawna degradacja amerykań­
skiego boksu, katastrofalny upa­
dek klasy bokserów zawodowych 
- zniechęcają amerykańską pu­
bliczność do tego stopnia, że 
trybuny sportowych boisk I sal 
pustoszeją z dnia na dzień. Słyn­
ny amerykański komentator spor­
towy John Lardner pisał po me­
czu Marciano - La Starza, że 
publiczność płacić będzie pienią­
dze za oglądanie walk bokser­
skich tylko wtedy, Jeżeli uzyska 
pewność, że walki te prowadzone 
będą uczciwie I bez zakulisowych 
machinacji. Licząc się z tym fak­
tem, Wayle I Norris postarali się 
wszelkimi siłami przeszkodzić 
swym najgroźniejszym konkuren­
tom — radiu I telewlz|l w transmi 
towaniu meczu. Komentatorzy ra­
diowi otrzymali pozwolenie wysla

Ponad 5 tysięcy młodzieży 
wiejskiej wzięło już udział w 
zebraniach sprawozdawczo- 
wyborczych' do rad LZS-ów. 
Kampania sprawozdawczo-wy- 
borcza w naszym wojewódz­
twie Jest w pełnym toku. Mł> 
dzież wiejska podsumowuje 
swoje osiągnięcia w pracy 
sportowej, demaskuje błędy 1 
braki, wybiera nowe władze. 
W dotychczasowej pracy za­
notowano wiele przykładów, 
świadczących. Jak bardzo po­
trzebna była tegoroczna kam­
pania. W Miastku np. po u- 
kończenlu wyborów do rad 
LZS należy przewidywać spa­
dek ogólnej liczby zespołów, 
gdyż w ciągu roku szereg 
LZS-ów Istniało Jedynie w 9. 
wldencjl rady powiatowej. To 
samo można zauważyć w In­
nych powiatach. Dlatego wiele 
LZS-ów zostanie także połą­
czonych w Jedno, silne ogni­
wo sportowe.

Zwrócenie większej uwagi na 
jakość pracy zespołów, a nie 
tylko na ich ilość świadczy do­
brze o pracy aktywu rad zespo

Poważnym brakiem w na« 
szej pracy było przede w6zyst 
kim niedostateczne ’ zalntereso 
wanle ruchem sportowym ze 
strony organizacji ZMP-ow- 
sklej. Niedociągnięcie to wy­
nikło z braku odpowiedniego 
nastawienia aktywu ZMP-ow* 
sklego do pracy w sporcie ze 
strony wyższych instancji 
ZMP-owsklch. Należy eię spo 
dzlewać. że po Krajowe! Na-* 
radzie Aktywu ZMP w spra­
wie kultury fizycznej, działa­
cze ZMP-owscy zrozumieli po 
stawione przed nimi zadania 
1 staną się faktycznym! klerów 
nlkami organizacji sportowych 
pod względem politycznym.

Dalszą przyczyną, która 
wpłynęła hamująco na wyko­
nanie zadań planowych w za­
kresie zdobywania odznak 
SPO jest nierównomierny 
wkład pracy w tym zakresie 
ze strony ogniw terenowych. 
Obok wyróżniających silę kół, 
lak np. w Kołobrzegu, czy Zło 
towie. mieliśmy szereg takich, 
które nie wywiązały 91ę z na­
łożonych limitów. Powodem re 
go był brak należytef opieki
I pomocy (Instruktorskiej ze 
strony Zarządu Wojewódzkie­
go-

W parze z umasowl-enlem 
ruchu sportowego Idą osiąg­
nięcia w sporcie wyczyno­
wym. W tym ostatnim, zrze­
szenie na-sze osiągnęło szereg 
bardzo dobrych wyników. 
Najlepszym tego przykładem 
Jest liczba zdobytych klas 
sportowych, dużo wyższa niż 
w roku ubiegłym.

I tak, zawodnicy naszego 
zrzeszenia, nie licząc osiąg­
nięć słupskiej Gwardii, uzyska
II 17 wyników klasy I, 38 — 
klasy II 1 72 — kla6y III.

A oto tabelka ilustrująca 
dokładnie nasze' osiągnięcia 
w dziedzinie klasyfikacji:

Poważne 
osiągnięcie koła sportowego 
przy SFNR

Koło sportowe Sta! przy 
Słupskiej Fabryce Narzędzi 
Rolniczych z wysoką nadwyż­
ka wykonało plan zdobycia 
odznak SPO I stopnia. Na za­
planowanych 26 odznak SPO 
I stopnia członkowie koła zdo­
byli 64 odznaki. Również ko­
ło sportowe Unia przy Słup­
skich Fabrykach Mebli wyso- 
ko przekroczyło plan zdobycln 
odznak SPO. Na zaplanowa­
nych 20 odznak zdobyto 46.

Bardzo słabo natomiast 
przedstawia się sprawa wyko 
nanla planu zdobycia odznak 
SPO w kole sportowym Ogni­
wo przy MZBM-le, Zaplano­
wano bowiem 60 odznak 
I stopnia 1 30 II stopnia, a 
uzyskano zaledwie Jedną od­
znakę 1 stopnia.

(Al-K)

Słupsk otrzyma 
lodowisko

Staraniem Miejskiego Komi­
tetu Kultury Fizycznej w Słup­
sku przy zbiegu ulic Jagiełły 
I Zamkowej ,(obok Straży Prze 
clwpożarowej) w najbliższych 
dniach zostanie uruchomione 
lodowisko, z którego będą mo. 
gły korzystać szerokie rzesze 
miłośników łyżwiarstwa. Opie­
kę nad lodowiskiem obejmie 
koło sportowe ZS Ogniwo 
przy Straży Przeciwpożaro­
wej.

Przy końcu września na stadlo- 
nie Polo Ground w Nowym Jorku 
bokserski mistrz świata wagi cięż 
kiej — Rocky Marciano bronił swe 
go tytułu w spotkaniu z drugim 
słynnym amerykańskim bokserem 
te] wagi - Rolandem La Starza. 
Oczywiście, jak zwykle w USA, 
mecz ten został szeroko I hałaś­
liwie rozreklamowany w gazetach. 

.Prasa porównywała Marciano ze 
wszystkimi „gwiazdami" w historii 
boksu, wypisując hymny pochwal­
ne o jego nadzwyczajnych zale­
tach fizycznych, kondycji I druzgo 
cących ciosach. Z zachwytem wy­
liczono walki, w których Marciano 
posyłał przeciwników do dziesię­
ciu na deski. Za największą je­
dnak „zasługę" Marciano, uwa­
żano to, że jest on b ałym; pierw 
szym po długoletniej przerwie 
b ałym bokserem, który potrafił 
obalić „hegemonię czarnych" w 
amerykańskim boksie. Wiadomo 
bowiem, że rok tem^Marciano 
pokonał weterana amerykańskie­
go boksu — Murzyna Wallcotta I 
tym samym uzyskał tytuł mistrza 
świata.

Nie licząc się z oczywistym 
faktem, że 39-letnl Wallcott nie 
mógł już być groźnym przeciwni­
kiem nie tylko dla Marciano, ale 
nawet dla któregokolwiek z młod­
szych bokserów te] wagi - sprytni 
macherzy amerykańskiego boksu 
doprowadzili do zorganizowania 
meczu „rewanżowego" Wallcott— 
Marciano. Postarano się uprze- 
drio rozjJolić ostygłe już zaintere 
sowanle publiczności artykułami

w prasie o „nadzwyczajnej technl 
ce" Wallcotta I rzekomo „uszko­
dzonym nosie" Marclono - co 
miało jakoby wyrównać szanse 
obu przeciwników. Jak należało 
oczekiwać, mecz zakończył się ła­
twym „triumfem" Marciano, który 
znokautował przeciwnika Już w 
pierwszej rundzie.

„Triumfalny pochód" Marciano 
po cierniste] drodze amerykańskie 
go boksu zawodowego stanie się 
całkowicie zrozumiałym, jeżeli 
wyjaśnimy, że managerami, czyli 
faktycznymi właścicielami tego 
boksera są władcy t.zw. Między­
narodowego Klubu Bokserskiego 
— panowie Al Wayle i Norris — 
sportowi businessmani, ściśle zwlą 
zani ze światem gangsterskim 
USA. Oni to właśnie trzymają w 
swym ręku wielu słynnych bokse­
rów zawodowych Ameryki. Żaden 
z mistrzów boksu amerykańskiego 
nie może liczyć na sukcesy w 
swej karierze zawodowej, Jeśli nie 
zapewni sobie poparca tych 
dwóch „władców" i kierowanego 
przez nich przedsiębiorstwa spor­
towego pod firmą „Międzynaro­
dowy Klub Bokserski".

Joe Louis, Azard Charles, Ray 
Robinson, Arche Moore 1 wielu 
innych byłych i obecnych zawodo­
wych mistrzów bokserskich świata 
powiększało swymi zwycęstwami 
no ringu - dochody panów Way­
le i Norrisa. Cola procesja krótko 
trwałych „gwiazd" na amerykań­
skim horyzoncie sportowym za­
wdzięcza swój rozblask jak i swój 
zmierzch tym właśnie dwom soor-

Liczby te nie obrazują na­
szych pełnych możliwości. 
Np. strzelcy zdobyli zbyt ma­
ło wyników klasyfikacyjnych. 
Tr> samo można powiedzieć o 
bokserach, pływakach, koszy­
karzach .i mccccykllstach.

Rzeczą aktywu sportowego 
wszystkich cekc.Jt- naszego 

zrzeszenia t aparatu zarządu

Uchwała Biura Polityczne 
go KC PZPR z września 1949 
r. wytyczyła naszemu rucho­
wi sportowemu 6zereg poważ­
nych 1 odpowiedzialnych za­
dań, zmierzających do upow- 
szechnlenla wychowania fizycz 
nego 1 podniesienia poziomu 
sportu wyczynowego.

Te zadania — rzecz jasna 
— dotyczyły 1 dotyczą również 
naszego zrzeszenia — ZS Gwar 
dla. Masowe wychowanie fi­
zyczne ma wyrobić u naszych 
członków sprawność fizyczną 
oraz przygotować Ich do ma­
sowych imprez, do zdobywa­
nia odznaki SPO, a co za tym 
Idzie — wyrobić u nich takie 
cechy sprawnościowe Jak si­
łę, odwagę, zręczność ltp.

Przyznać trzeba, że w ub. 
latach nie stanęliśmy na wy­
sokości zadania. Dopiero w

Realizacja planów 
zdobywania odznak SPO

nej pracy nad podniesieniem 
dobrobytu całego naszego 6P0 
łeczeństwa. Niewątpliwie na 
ZJeźdzle znajdą się sportowcy, 
którzy poruszą także 6prawę 
wykorzystania wszelkich Istnie 
lących możliwości dla dalsze­
go rozwoju polskiej kultury fl 
zycznef — plsze przewodniczą 
cv MKKF w Słupsku, ob. J. 
Żabiński. — Jednym z waran 
ków podniesienia poziomu na 
szego ruchu sportowego Jest 
troska o kadry sędziów | In­
struktorów. Woj. Kom. Kultu-* 
ry Flz. wykorzystuje tegoro­
czny sezon zimowy na 6zkole 
nie nowych kadr sędziowskich 
I kadr organizatorów SPO. Te 
kursy nie zapełniają Jednak 
wystarczająco poważnych luk 
w kadrze. Dlatego też, Jako 
przewodniczący MKKF, zobo­
wiązuję się dla uczczenia II 
Zjazdu partii we własnym za 
kresie przeszkolić 25 organlza 
torów SPO ora-z czterech sę­
dziów kolarskich. Wzywam 
wszystkich przewodniczących 
terenowych komitetów kultu­
ry fizycznej do podejmowania 
podobnych zobowiązań. W każ 
dym powiecie są bowiem moż 
llwoścl szkolenia kadr. Trzeba 
jednak dbać o wykorzystanie 
'eh Dlatego też mam nadzielę, 
że mole wezwan’e zacherl prze 
wodnlczacych M 1 PKKF-ów 
do pójścia w moje ślady. Po­
zwoli to na przeszkolenie wie­
lu ludzi 1 zapewni naszemu ru 
chowl sportowemu należytą 11 
czbę kadr instruktorskich. 
Wtedy z realizacją planów w 
zakresie SPO nie będzie ta­
kich trudności, Jakie 6ą obe­
cnie”.

Zarząd Wojewódzki ZS 
Gwardia-, w trosce o rozwój 
zrzeszenia zorganizował w ub. 
tygodniu odprawę aktywu spor 
towego kół miasta Koszalina. 
Odprawa miała na celu przea­
nalizowanie pracy kół 1 wy­
tyczenie zadań do dalszej pra­
cy. Nie szczędząc 6łów kryty­
ki 1 samokrytyki, zebrani omó 
will szczegółowo pracę kół. a 
następnie, dla uczczenia II Z.|a 
zdu partii podjęli szereg cen­
nych zobowiązań.

Piłkarze zobowiązali się 
przez całą zimę prowadzić In 
tensywne treningi — nie opu­
ścić ani Jednej‘godziny zajęć. 
Będą oni pogłębiali swoje wla 
domoścl polityczne, aby w na­
stępnym sezonie nie utracić 
miana nalba-rdzlej sportowo 
grającego zespołu w wojewó­
dztwie. Marla Konarzewska, w 
trosce o rozwóf ruchu sporto­
wego wśród kobiet, postanowi 
ła zorganizować kobiece sek­
cje piłki statkowe! 1 koszyko­
we!. Dla pełnego zrealizo­
wania tegd zobowiązania sek­
cie siatkówki 1 koszykówki 
mężczyzn ZS Gwardia winna 
okazać tow. Konarzewskiej Jak 
najdalej Idącą pomoc.

Zobowiązania podlęte na od 
prawie są cenne, niemniej Jed 
nak fest ich leszcze zbyt mało 
w stosunku do możliwości zrze 
szenla. Z tego też względu se 
kretarla-t Żarz. Woj. ZS Gwar 
dla oczekuje od swych Jedno­
stek terenowych dalszych mel 
dunków o wzmożeniu wysił­
ków nad rozwolem s-portu w 
związku ze zbllża|acvm się II 
Zjazdem naszej partii.

• « •
„II Zjazd partii wskaże nam 

nowe drogi w naszej codzlen-

byli 801 odznak, wykonując 
roczny plan w 143 proc, 
przed ZS Kolejarz — 119,2 
proc. 1 Wydziałem Oświaty — 
111 proc. • * •

Rada Główna Zrzeszenia 
Sportowego Stal zameldowała 
o wykonaniu rocznego planu 
zdobywania odzn.ak SPO 1 
BSPO. Do dnia 7 grudnia br. 
sportowcy ZS Stal na zapla­
nowanych 10.200 odznak zdo- 
byli 10.293 odznaki SPO 1 
BSPO. realizując plan w 
100,9 proc.

Do przedterminowego wy­
konania rocznych zadań przy­
czyniły sle takie okręgi, Jak 
Kielće. którego sportowcy zdo 
byli 647 odznak na zaplano­
wanych 250, Kraków, gdzie 
na zaplanowanych 520 odznak 
zdobyto 1.053, Gdańsk — plan 
475, wykonanie 500, Lublin 
— plan 510, wykonanie 731, 
Łódź — plan 365, wykonanie 
657, Rzeszów — plan 310. 
wykonanie 558. 

łów I rad powiatowych. Ogółem 
stwierdzić należy, że tegorocz­
na kampania przebiega dużo 
lepiej niż w roku ubiegłym. 
Aktywiści etatowi rad zrzesze. 
nla 1 komend PO „SP“ oraz 
aktyw społeczny przygotowu­
ją zebrania starannie, zwraca­
jąc szczególną uwagę na wła­
ściwe opracowanie sprawozdań 
oraz należyte wypełnienie do­
kumentacji zrzeszenlowel. Po­
nadto na zebraniach sportow­
cy omawiała zadania planowe 
na rok następny. Gorzej na­
tomiast przedstawia się spra- 
wa Inwentaryzacji sprzętu 
sportowego.

Stwierdzić należy, że spra­
wozdania opracowane są zgo­
dnie z założeniami tegorocz- 
nej kampanii. Przebija w nich 
troska o podniesienie pracy 
L7S-ów na wyższy poziom. 
Wskazuje się braki 1 błędy, a 
Jednocześnie — wysuwa się 
wnioski zmlerzalące do polep­
szenia pracy zespołów.

Na zebraniach sprawozdaw­
czo-wyborczych często rozwija 
się dyskusja na temat wytycz­
nych IX Plenum KC naszej 
partii, młodzież podejmuje zo­
bowiązania przedzjazdowe.

Sportowcy LZS-u w Pia­
secznie, gm. Czaplinek (pow. 
Szczecinek) zobowiązali się dla 
uczczenia II Zjazdu partii zor­
ganizować zespół artystyczny, 
uczęszczać na szkolenie partyj­
ne. pozyskać dla zespołu no­
wych członków oraz pomóc 
miejscowej spółdzielni produk­
cyjnej w omtotach. Ponadto 
czołowi sportowcy tego LZS-u 
przygotowują się do wstąpię, 
nla w szeregi ZMP.

LZS Barcice z powiatu 
szczecineckiego zobowiązał się 
zwiększyć liczbę członków ze­
społu do 70 osób, zdobyć 36 
odznak SPO I BSPO, trzy nor­
my klasyfikacyjne, zbudować 
boisko do koszykówki. Wyróż-

Dla uczczenia II Zjazdu PZPR

tym roku Zarząd Wojewódzki 
ZS Gwardia w Koszalinie roz­
winął działalność w kierunku 
terminowego wykonania za­
dań planowych, w kierunku 
stworzenia odpowiedniej bazy 
dla 6portu wyczynowego. 
Praca w tym kierunku 
|est prowadzona systematycz­
nie. Świadczą o tym zestawie 
nla zdobywania odznak SPO 
w poszczególnych miesią­
cach.

W miesiącu llpcu plan 
roczny wykonany był w 33 
proc., w sierpniu — w 40 
proc., we wrześniu — w 51 
proc., w październiku — w 62 
proc., zaś-w listopadzie — w 
71 proc.

W grudniu koła dokonują 
podsumowania swej pracy w 
zakresie SPO, zamykając do­
kumentację, porządkując o- 
statnlo zdobyte normy. Pro­
wizoryczne dane już teraz 
wskazują, że plan w zakresie 
zdobywania odznak SPO na 
rok bieżący zostanie zrealizo­
wany w około 102 procentach.

W systematycznym zdoby­
waniu odznak SPO w dużym 
stopniu pomogła dobra orga­
nizacja prób 1 masowy udział 
członków naszego zrzeszenia 
w takich imprezach, Jak Biegi 
Narodowe, Marsze Jesienne o- 
raz rozgrywki wewnątrzzrze- 
szenlowe. W (imprezach tych 
przekroczyliśmy znacznie li­
mit nałożony nam przez Za­
rząd Główny zrzeszenia.

Podkreślić również należy 
dużą pomoc 1 zainteresowa­
nie, Jakim otoczyły nasz ruch 
sportowy organizacje partyj­
ne naszych Jednostek.

Nie wszystko Jednak przed 
stawia sle tak dobrze. Mieli­
śmy bowiem także szereg nie 
dociągnięć 1 brdków, które 
sprawiły, że zamiast dużego 
przekroczenia planu, muslell- 
smy zadowolić się nieznacz­
ną nadwyżką.

Dyscyplina klasa I. klasa II, klasa III
piłka nożna R 11 25
strzelectwo 9 19 9
lekkoatletyka — 3 19
boks — 1 9
pływanie — — 5
koszykówka — 3 —
motocykliści — —- —
szermierka — 1 —•

wojewódzkiego Jest stan 
ten zmienić na lepszy. Nagro­
da Prezesa Radv Ministrów 
towarzysza Bieruta, zdobyta 
przez nasze zrzeszanie, zobo, 
wiązuje do lepszej pracy.

W. MACIEJEWSKI 
sekretarz Zarządu Wcjewódz.

ZS Gwardia w Koszalinie


